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Bagno zdrady i upodlenia 
odsłaniają zeznania ś",iadków 

W procesie Rajka i.wspólników 
BUDAPESZT (PAP). - PO ZEZNANIACH OSKARZONYCH SĄD PRZE

SZEDŁ DO PRZESŁUCHANIA SWIAVKÓW. 
Świadek Lajos Bokora, szwagier R ajka, b. kapitan policji Horthy'ego 

podał, jak Rajk stał się agentem poli C) jnym. Rajk, aresztowany w ro
ku 1931 za udział w rewolucyjnym ruchu studenckim, opowiedział poli
cji wszystko, co mu było wiadome i zg-odził sią bez wahąnia podpisać de
klarację współpracy z policją. 

Bart podał si~ do dymisji, po czym ktokolwiek wiedzial o ich przy-
uciekł zagranicę. byciu. NastępnJe przybył jeszcze 
Rajk ~- stwierdza świadek - po- jeden mężczyzna. Gdy przywioz-

informował również Ferenca Nagy o łem ich na miejsce polowania, po-
ujawnionych kontaktach jego syna prosili lUnie, bym poczekał na ich 
ZE spiskowcami. Młody Ferenc Nagy, pow rot. Po jakichś dwóch i pół 
w owym czasie attache ambasady wl'; g-odzinach odwiozłem ich znowu 
giersl{iej w Waszyngtonie, nie wró- do szo,sy, gdzie wsiedli do samo. 
cił de, kraju. , chodu. 

U jednego ze spiskowców, Iwani Zdziwiło mnie, że l\irazowicz 

W' sierplllu 1932 r. Rajk został 
p(ln~)wnip a&szlo\.\ianv. Rajk zwró 
(ił ~ię wtedy do mnie - zeznaje 
świądek - jak poprzednio, za po
!ireduiclwem SWC\lO brata Gyula 
Rajł.a. Ponieważ aresztowania na
stąpiły w wyniku donosu Paika, 
aresztowano również jego dla od-

wojskowy postanowił uniewinnic 
Rajka. Pozostali oskarźeni w tym 
samym procesie zostali ~kazani 

na kaJ'(~ śmierci lub długoletnie 

Dc,lTIo]qsa. znaleziono dokument, kom nie prz{'dstawił mi nieznajome!1:o. 
promitujący Rajka i niektórych in- Wydało mi się także dziwn)' 11\, I 
nych członków ówczesnego rządu wę Żl' nie mieli nic upolowanego. Ta- ... m"""s ................ "' ••• " ......... IO .... "c •• a •••• II ......... III.IIII •• Ii ..... II •••• ' 

dla wiernych słuzek USA 

wrócenia uwagi. , 
W 1!?:16 r. Siei tajnej policji 

Sombor-Schweiniłzer zwrócił się 
do mnie. ' aby przerzucić Rajka do 
Czechoslowacji. Mógłby tam ujaw 
nić kontakty między węgierskimi 
a czechosłowackimi komunistami. 
PMniej Sombor-Schweinitzer za
wiadomfl mnie, że Rajk z powo
dzeniem wypełnia jeqo instrukcje. 

Następnie sąd przesh,lchał świadka 
Oskara POl'szeky, głównego inspek
lora policji politycznej HOIthyego. 
Świadek lłC'7estniczył również w wer 
bowaniu Rajka jako agenta - pro
wokatora tajnej policji HOl'thy'egu. 
Opisuje on fakty, o któTych zeznał 
oskarżony Rajk. 

Laszlo Rąjk 

więzienie. 

Świadek Istvan StoUe zeznaje: że 
cd roku 1945 do 1947 w Ba'Ndrii 
współpracC!wał z ameryka6skim wy
wiadem ,:eJC':. Dawniej Stolte był 
'v policji politycznej Horthy'ego 
Stolte, ktÓlY znajdował się w tym S,J 

mym w!t;zieniu w Sopron Koehiga, 
zo~tał wraz z Rajkiem wywieziony 
de> Niemiec. Stolte wybierał się na 
zachód, d Raik poprosił, aby zako
munikował Sombor-Schweinilzowi, że 
Wlaca na Węgry. "Zrozumiałem, że 
Rajk 'chce pracować dla Ameryka-
nów" - mówi Stolte. ' 

"Doradca" wvwiadu USA 
do spraw węgierskich 

Sombor-Schweinilzer pracował w 
"Cle", jako doradca dla spraw wę
gierskich. Zaznajomił on świadka ze 
swym ndczelnikiem Clodvellem, któ
l y interesował się czy Rajk nada się 

agent - prowokator do odegnmia poważnej roli w ki e-
tajne;' policji Horth')"ego lownictwie Węgierskiej Partii Komu-
<:: • • d' ł IŚĆ! nistycznej. Clodvell oświadczył' że 
,-"wwdek przedstaWIa zla a no. znajdzie odpowiedni sposób wykorzy 

Rajka, jako agenta-prowokatol'a taJ- Mania Rajka 
Dei policji Rorłhy'ego. Opisuje on ,:. . 
ffik, ty o których zeznał oskarżuny Następme zeznaje Endre S~ebenYl~ 
~aik.' - b. po~sek~etarz stanu. W p~erwszeJ 

Swiadek Janosi Ferenc zeznaje, że r-olowH~ ~947 r. prowa.dzo;lO .sledztwo 
w styczniu 1945 T. oskarżał jako pro- 'lir spTa'~le antyrep:-xbl~kansklego sp~
kurator na procesie w Sopron Koe- sku. RaJk prowadził sledztwo OSObł
higa przeciwko: grupie uczestników ście. 
!'lIchu oporu. 

Brat oskarżoTIego - podaje świa
c1f'k - oświadczył na rozprawie, że 
l;ł~zło Rajk jest szczerym i oddanym 
zwolennikiem Szalassi'ego. 

Gdy wyjaśniono, że Rajk znaj
duje się na służbie policji, s~t1 

Gdy ujawniła slę łączno.ść mi
nistra obron}' Barta i młodego Fe
renca Nagy ze spiskowcami, Rajk 
wydał nakaz przerwania badań i 
zakomunikował Bartowi o wyni
kach ~Jedzłwa, zapro!:!ollował mu 
również, by podał się' do dymisji. 

'Zakladowe Komitety 
Obroń~ów Pokoju 

qierskiego. Rajl;: zabrał ten dokument risz;nias wróciła w złym humorze 
i wydał polecenie, by nie zadawali i powiedziała. że nawet nie polo-
cli esz!owanym pytC'ń na ten temat. " -ali." 

U jedne90 ze spiskowców znalezio Następnie tryhunał przesłucllUje 
110 list, stwierdzający, że antyrepu- świadka Dezsoe Nemeth, który po
I;Jikilllskim spiskiem kieru ie Ferenc 
Nagy. Rtljk z~blal również i tcn list. znał Palffy'ego w 1945 r. i nawiązał 
l 'd y lU I'", to ponJ'ewaz' w or- z nim ścisłe stosunki na bazie wspól 

J awa.o n s ~,. " . d . d'" 
qanach bp.zuier.zeństwa i 'IN puJicii neJ wr?):':oscl 'o u5tro.Jll emOKraCJl 
ulokował sw~iclJ ludzi. lu?oweJ. W 194G T'ol,u Nemeth został 
Nast~pi1ip świ'lde-k zeznAie, że Raj1, nl1::m.owany 'jzefem ~7.t1:."lm wojsk po

polecił mu przekazywać Bl'ankowowi I gl'::tmcznych. 
ja~ne informacje. Świadek był obec- W końcu ID,h) r. Palii;,' zaż<~dał, 
ny )1odcza<; rOlmowy Brankowa z by Nemeth dostaTczał Bl'ankowowi 
Rujkiem. Brankow zażądał usunięcil informacji o stanie wojsk grani~z
z granicy węgiersko-ju;rosłow;ańskiej nych. "Jest 1"7.eC7.ą hardzo ważną _ 
Wc:rJTów, którzy według danych UDB powiedział P,\lffy hy Brankow 
bvli wroW) ustosunkowani wobec Ju otr;r,ymyvv'lt informaeie nie drol",\ 
w·ctawii i Tito. ogólną, lecz hezpośl'e~nio od pan;'~ 

Otton Horwath na polecenie Rajka 
1'5 l1 nął Z J1fld uraniev :to rodzip Sieć szpiegowska Tato 
Następnie zeznaje w charakterze W Związku Radzieckim 

świadka San dor C7.el'esnyes, który i krajach demokracji 
od stycznia 1944 roku był w angiel- L d 
skiej slużbie wywiadowczej. W tyl:n tl owej 
samym roku we \Vloszech nawiązał "Po dwóch dniach oih'viadcza 
kontakt z wywiadem jugoslowiań- N ełl1eth powołując się na Palf
skim OZNA. fy'ego odwiedziłem Brankowa, W wy 

"Polecono mi - mówi świadek - niku r07.mowy z nim informowałem go 
po przyb~·ciu do Budapesztu nawią- pó:i,niej o ':ltanie uzbrojenia i organi
zać łączność z mym starym przy ja- zacji wojsk pogranicznych, o ich roz 
cielem, Laszlo Rajkiem, który miał mieszczeniu oraz o nazwiskach i po
mnie urządzić w MinistEirstwie Spr. litycznym nastawieniu dowódców 
'Wewnętrznych". Rajka poznał. w r. tych wojsk. 
1937 w· Hiszpanii, następnie spoty- Brankow polecił. by na stano. 
kał się z nim we francuskich obo- wiska dil",ódcow wojsk pO!{l'anicz-
zach kOJlcentl'acyjnych, gdzie Hajk nych mianowani byli dawni ofice-
prowadził działalność trockistowską. rowie HOI·thy'eg-o. których, w wy 
W obozach tych działała także grupa niku ich przestępczej działalności 
t.rockistów jugosłowiańskich, )\'śród w przeszlości, wywiad jugosłl)-
których znajdowali się: Kosta Nagy, wiański mógł łatwo zwerbować 
Milicz. Ilicz i inni. do pracy. Granica wę.giersko-ju. 

Po powrocie na )Vęgry Czeres- l('(>słowiańska została osłabiona, 
nyes oświadczył Rajkowi, że by agenci wywiadu jugosłowiań-
utrzymyw'ał kontakty z wywia- skiego mogli ją łatwo przeKra-
dem brytyjskim i jugosłowiań- czać. TakiI.' same polecenia dał 
skim. Rajk był już o tym poin- Brankow co do granicy węgier-
formowany. Wkrótce po tym sko,czechosłowackiej i węgiersko. 
Rajk mianował Sandora Czeres- rumuilskiej. 
nyesa kier.o\~·nikiem wydziału pra Brankow polecił mi ustalić j;łkie 
sowego MlIllsterstwa Spraw We- punkty na granicy węgie!'~kr;-ra
wnętrznych. Rajk zapełniał cały dzieck:ej są słabo strzeżone, b:f wla 
aparat ministerstwa elementami I dze ' jugosłowiańskie mogły. p,-zcrzu-

W OKRESIE od 25 września do I wkielami PZPR, przy współudziale antydemokratycznymi. Czeresny,~s! cać w tych miejscach do ZSRR szpie 
1 października na terenie pl)- ZMP, Ligi Kobiet, Koła Towarzy- cytuje nazwiska osób, przyi~tych gów i dywersantów. Na poCZątk~1 ma 

szczególnych zakładó\\- pracy, zorga- stwa Przyjaźni Polsko·Radzieckiej i do pracy na polecenie Rajka ja 1'948 r. PalUy oświadczył mI , że 
nizowane zostaną zebrania przy go· wybitniejszych przodowników pr~cy. i wręcz wrogo nastawionych do Jugosłowianie są zadowoleni z mej 
towawcze w związku z l\Hędzynaro- Pierwszą ~zynnością zakładowego demokracji węgierskiej. Czeres- pracy szpiegowsk:ej i chcą, by wy-' 
dowym Dniem Pol,oju, obchodzonym komitetu będzie zorganizowanie w nyes stwierdza, że grupa Tito I słano rnn:e w charakterze wQ;,(er-
w dniu 2 października br. Na tych porozumieniu z podstawową Drgani- bezwzględnie liczyła na Rajka. skiego attache wo'jskowt;>go do 
zebnmiach, w większych zakładach zacją partyjną PZPR i radą zakla- Następnie została przesłuchana ZSRR. . 
pracy, powołane zostaną do życia dową jeszcze we wrześniu lub w po- ' kochanka b. )losła Jugosławii na Wę- Palffy polecił mi, abym J:lauczył 
sta ·łe zakładowe· komitety obrońców czątkach października, dyskusji nad grzeeh, Karlo Mrazowicza _ nau- się języka rosyjskiego, co ułatwi mi 
pokoju. sprawozdaniem dyrekcji zakładu pru czycielka z miasta Paks, świadek pozyskanie zaufania ludzi "adziec-

Z projektem powolania do życia cy o ' przebiegu wykonańia planów Gyoergia Tarisznias. I kich. Miałem nawiązać śc:~ty ['[on-
zakładowych komitetów obrol\ców po produl,cyjnych, jakośdowych i. osz; Tarisznias stwierdlla, że pewnego takt z attache wo.iskowy~i :{r~iów 
koju wystąpHa Centralna Rada ZZ. czędnościowych oraz ZObOWląziin razu Mrazowicz polecił jej zOl'gan1-' d~mokr~tyczn:ych. b~ .wyc~'\,gnąc od 
aby w tl'n sposób lepiej zespolić podjętych przez załogę. zować polowani!! u ich znajomego,! mC~l t3;Jne wlado~o~C1. Ml~~:~~ ~o-
wysiłek szerokich mas pracujących Po przedyskutowaniu tych' za gad- Antala Kleina: N a polowanie to przy I star czac ,wJ.adomoscl? str:.H"UI ze, 
na rzecz ob"ony i utrwalenia pokoju. nień w o'ronie członków rady zakla· jechał l\fl'azowicz z pewnym niezna-I dyscyplm,e I uzbroJemu Ar:nn Ra-

P •• S· rOWII1C53 ' ułyuall 
wyzwolon~ spod jarzma Kuomintangu 

Oficerowie, urzędnicy i woisko 
tłumnie .przechollzą , na stronę Armii Ludowej 

PEKIN (PAP) Agencja No-
wych Chin donosi o wyzwoleniu spod 
jarzma knomintangowskiego całej 
prowincji Suiyuan w wyniku przej
ścia na strOI1~ chi6skiej armii ludo
wej znacznej części wojsk kuomin
tangowskich w t.ym rejonie. Powsta
nie przeciw Kuomintangowi , w Sui
yuan, które doprowadziło do oswo
bodzenia prowincji, wywołała grupa 
39 wyższych oficel'ów Kuomintangu 
i urzędników państwowych. 

Wśród nich znajdują się: były za
stępca dowódcy sił nacjonalistycz
lIych w pól nocno-zachodnich Chinach 
gen. Tun-Chi-Wu oraz były guber
nator Suiyuan, dowódca IX grupy 
kuomiJltangowskiej Liu, Wan-Thun 
oraz 3 dowódców garnizonów, 8 do
wódców dywizji i 5 członków kuo, 
mintangowskiej rady prowincjonal
nej. 

Gen. Thun-Chi-Wu i jego towarzy
sze wystosowali do przywódcy Chin 
Ludowych, gen. lVIao-Tse-Tunga te
legTam, w kt6rYl11 stwiel'dzają., IZ 

zrywają z zdradziecką polityką Kuo
mintangu, wydająca Chiny na łup 
ang'lo-amerykańskim imperialistom i 
zapewniają \\)erność' 41a Chin Ludo· 
wych. 

Mao-Tse·Tung udzielił gen. Tung-
Chi-Wu odpowiedzi, przyjmującej 
jego deklarację. 

* * 
PEKIN (PAP) - Wojska ludowe 

odnoszą poważne sukcesy na wielu 
odcinkach frontu. 

Oddziały l Chi6skiej Armii 'Ludo
wej w prowincji Tsin-Hai, po przej
ściu przez góry Hiliel1, zajęły w pro-

wincji Kan-Su eejon MinIo. Rozbito 
przy tym dowództwa XV brygady 
kawalerii kuomintangowskiej i 23 
pułku nacjonalistycznego. 

Byli posłOWie Kuom:ntangu 
zrywajq stosunki 

z reakcyjnym rządem 
PEKIN (PAP) - 53 byłych człon~ 

ków kuomintangowskiego zgromadze 
nia ustawodawczego, którzy pozosta
li w Nankinie i Szang'haju, po wy
zwoleniu tych I1)ia1't przez Chińskt}, 
Armię Ludową, wydało OŚ I\ iadezenie 
o zerwaniu przez nich w.;zystkich sto 
sunków z reakcylnym rządem kuo
mintangowskim. 'W oświadczeniu by
li posłowie kuomintangowscy stwier
dzają: 

"Nie możemy popierac wojny 
przeciw narodowi chińskiemu, 
wojny prowadzonej przez K uomin 
tang w intel'esie amE'rykańskiego 
imperializmu. Wydarzenia ostat
nich miesiecy w Chinach wylm. , 
zaly, iż reżim kuomintangowski 
nie ma żadnego poparcia w naro
dzie chiń,ldm, a jedyną konstruk 
tywąą siłą w Chinach jest Komu· 
nistyczna Partia Chin pod wodzą 
Mao-'l'se-Tunga. 

W zak06czeniu byli członkowie na
cjonalistycznego zgromadzenia usta
wodawczego wzywają swych kole
g'ów, członków zgromadzema przeby
wającyr'l obecnie w Kantonie, Czun
kingu i na ]'ol'mozie do zerwania 
z Kuom intangiel11 i do współpracy 
z władzą ludową w Chinach, 

"Matylda" -, jako druga kopalnia ' węgla 
wykonała Plan Trzyletni 

WARSZAWA (PAP) - W dniu I 
20 września o godz. 12-ej kopal
nia "Matylda" w Lipinach ślą
skich, należąca do Chorzowskiego 
Zjednoczenia Węglowego, jako 
dl'Uga spośród kopalń polskich 
wykonała plan trzyletni. Produk
cja kopalni "Matylda" wyniosła 
880.730 ton wydobycia. 

Bilansując na uroczystym ze-

hraniu załogi swoje osiągnięcia 
w Planie Trzyletnim, górnicy ko. 
palni "Matylda" zobowiązali się 
wydobyć do końca roku 90.300 ton 
węg')a ponad Plan Trzyletni. 

Załoga kopalni "Matylda" za-
deldarowała zwi~kszenie wysiłków. 

w związku z obchodem Międzyna-
l'odo\n'go Dnia Pokoju. 

Naszym wkładem w walkę o po· dowej ; udziałem mężów zaufani<l, nym jej l11Qżczy;mą (póź~ie/ po kon- , dzi:c~iej;, RadZIł m: nadzwy(;z';\jną 
kój jest przede wszystkim twórczy przodowników pracy, kierowniczego frontacji poznała w nim Rajka): ostr<;,znosc. 
wy~~k mn~~w fu~i pru~ hló- .pe~~cluk~~mepiadmi~~. P~n~ ~ęb~ JUKH j~ffi m~- -~-------------------------------------------~----~ 
I'ych osiąg'nięcia pTodllkcyjne pomna- cyjne'go, zwołane zostllnie następne czyzna. L d I I k t I- k M' · W : · · 
żają siły obozu pokoju i poskramia - zpbranie wszystkicl\ pracowników. T d· lo I U n o s c a o I c a a z u r I et r m II 
ją apetyty imperialistycznych pod- którzy p~' dyskusji określą rodzaj ra YCJa pO w~n 
że gaczy wojennych. wkladu pracy zalogi do dzieła walki J o •• zdrady 

Skoro wi~c w<;zyscy, swoją codzien o pokój. ,,',"yda ło mi się rzeczą dziwną doma~a się ustanowienia stałei władzy kościelnej 
ną pracą, bierzemy udział w walce l'rócz ,'aźnych zagadnień produk- - mówi świadek. - że MI'azo- OLSZTYN (PAP) _ We wszyst,-
o zachowanie pokoju, wysiłek nasz cyjnych zajmą się one również po· wicz nie przedstawił mi tych kich miastach, miasteczkach i osiert-
llowinien być jak najbardziej świa- lityczną oceną walki o pokój oraz dwóch nieznajomych_ Podczas roz lach woj. olsztyńskiego odbywają się 
domy i zorganizo~vany. W zor,2;ani. w')'jaśnieniem przodującej roli ZSRR mowy. jaką prowadzili, Mr3zl)- zebrania rad parafialnych. Na ze-
ZOI\', niu te~o wysiłku współpraco- i krajów demokracji ludowych w wal, wicz był tłumaczem. Słyszalam braniach tych ludność katolicka do-
wać będą stale komitety zaldadowe. ce o pokój. Położony będziE' szcze- ty.lko ~d~l'wane zdani~: . Mra~o~ ł maga się \;stanowienia stalej władzy 

.AI!el CHZZ wydany w tej s!lrawie, gólny nacisk . na l'ozwinięcie działal- WICZ mowJI o Jugosławll I pOWIe- kościelnej na Warmii i Mazurach. 
WYZlLacza zaldadowym ROP poważną noś::i zakładowego kola Towany- dzi~ł, ż~ t~'z~ba ,hiałać. ~sPo~li- Wiec w Olsztynku zgromadził lud-
rolę do spełnienia. Mają one infor- stwa Przyjaźni Polsko·Radzieckiej. nalI ~ )a~I~S Palffy, ktory .mlał ność wiejską z okolicznych wsi w 

'mow:lć ws;r,ystldch zatrudnionyeh o Praca komit.etu zakładoweg-o nie zostac Dlll1lstrem spraw wOJsko- liczbie około 3 tYSlęC~' która posta-
tjm, jak !Iracuje na rzecz pokoju kończy ~ię na zorganizowaniu Mię- wych. Często wymawiali nazw i- : , 
zorganizowana masa 72 milionów dzYnarodowego Dnia Pokoju. Komit.e ska Rakosi i Fllrlms." 
członków Światowej ,Federacji Związ- ty obrońców pokoju towarzyszyć będą Przewodniczący trybunału pokazl.V- Polska Izba 
ków lawodowyclt i troszczyć się o codziennym wysiłkom robotnika pol· je świadkowi fotografię ministra H ~I Z . 
zorg<.nizowanie funduszu międzyna· skiego, podnosząc jego czujność spraw wewnętrznych Jugosławii - ann u agranlcznego 
rodo Ą'ego solidarności pracujących. i świadomość, -że codzienny trud mi- Rankowicza i świadek ~twierdza . 

Przede wszystkim jednak zakłado· Honów ludzi miłujących pokój, two- z całą pewnością" że jego właśnie WARSZAWA ~P AP) .. Rada ~l 
we KOP współdziałać będą w prze- rzy i pomnaża siłę, która tego poko· widziała w czasie polowania u Anta- nist'rów na posIedzenm w dmu 
prowadzaniu oceny pracy produkcyj- ju strzeże. la Kleina w towarzystwie Rajka I 21 września br. uchwaliła m. in. 
nej. na swoim terenie, badając wyko, PRZEZ WSPóLNE BOWIEM i Mrazowicza. I dekret o utworzeniu Polskiej 
nanie planów i zobowiązań prljdtlk. DZIAł,ANIE NA RZECZ WZRO- Trybunał przesłuchuje następnie Izby HaJIldlu Zagra.niC7.nego. 
cyjnych, pl'zehieg akcji oszcz~dnościo STU SIŁ POKOJOWYCH, POTRA_lśWiadka Antala Kleina. Zadaniem nowoutwo'rzonej Iz
wej, orn WYNIKI WALIn, POD· FI,MY ZNIWECZYć PLANY HAN- świade~ opowiada o polowaniu, ja- by jest r&zwijanie i umacnianie 
JĘTEJ O LEPSZ~ JAKOść i WYż, I)I,ARZY BRONI I BURZYCIELI kie odbyło_ się w jego posiadłości stosunków gospod~rczych Polski 
SZ4- WYDAJNOść. SZCZĘśCTA LlJD7,IWśCI, KTóRA wiejskiej.. .. z zagranicą. Ponadto Rada Mini 

Z AKŁADO'NE komitety obrońców PRAG~IE BYć WOLNA 00 UCIS- "Mrazowlcz proslł mme, bym 
NO \l' ,rOJ k' ł b'" 'eg . snów przy:j,.ła szereg l-.ozllo .. rzą-pokoju organizowane będą przez KU I LEK U PRZED n AlT- ocze 'Iwa oso lSCle J o oraz Je- 't 

l·a.dv zakładowe wesuół z przedsta- NA. lfO 2ościa. uoniewaź nie chce. by <I .. ,,'; ; uc.hwał. 

n owiła wysIać do pryma'Sa Polski 
list 7. prośbą o zakończenie stanu 
tymcżasowości i ustanow:enir. ~ta}e.i 
administracji kościelnej . W ostatnim 
czasie listy o podobneJ treści wysłali 
parafianie Szczytna; Wielbaeka, Sam 
borowa, Nidzicy i innych miast 
i osiedli. 

OLSZTYN (PAP) - Na zebraniu 
Gminnej Rady Narodowej w Młyna
rach zabrał głos ksiądz Józef Woź
niak, który oświadczył m. in.: -
"Stw:erdzam, że w Polsce Ludowej 
lIanuje całkowita swoboda w wykI)
nywaniu ohnędów i praktyJ;: reIig'ij
nych. Jako katecheta uczę dzieci w 
szkołach reHgii i nikt mi w tym nie 
jJl'zesz"adza. " 

Ks. Florian Oereziński 
- członkiem PRN w Śremie 
POZNAŃ (PAP) Powiatow~ 

Rada Narodowa IV śremie, w uzna
niu zasług położonych w pr:acy spo
łecznej przez proboszcza parafii żab 
no kolo Mosiny - ks. Floriana De
rezhlskiego, powołała go na stano-

wisko czlonka PRN w śremie. 
Ks .. Derezil1 ~k i niemal całą okupa

cję, bo od poc;;;ątkó'w 1940 roku, spę
dził \'V najpotwomiejszych hitlerow
skich obozach koncentraoyjnych. 

Ks. Derezi6ski pełni obowiązki 
duszpasterskie w parafii żabno kolo 
' Mosiny. Szczególną troską i )p:eką 
otacza malo- i średniorol!1ych chło
p6w. Dzięki jego zapobiegliwości i 
wydatnej p01110(\y wladz pań::;two
wych, IV szybkim czasie odhudowuje 
Elę zniszczony jJrzez Niemców kościo; 
paruIialny, ' 

...................... ~ .. ~r~ 

Uwaga, korespondenci "Głosu" 

i redaktorzy gazetek ściennych! 

W najNiższy piątek - dnia 2.3-\., 
br. odb €:dzie się narada korespondc 
lów f<lbrycznych "Głosu Rob()tniC2~ 
go': i redilktorów fabrycznych gaze 
tek ściennych. 

Narada ć,db<;d7ie siG w lokalu "Glc, 
su Robo,tniczeąo" o aodzinie 17-cj. 



- -lo: ~""'I,' _b_! __ ~ ________________________ ~ _____________________________________________________________________________ - ______ &~----~&-----------------------.---

, ~--------------__ --.-r..,-----

MUSI y WZ CZUJ SC 
w walce z wrogą agenturą imperializDlU 

Przemówienie tow. Bermana na naradzie kierowników Wydze Propagandy KW PZPR 
20 bm, odbyła się w KC PZPR na- l czujności, dyrektywy dwulicowości. 

rada kierowników Wydziałów Propa Rzecz jasna, że w Jugosławii, gdzie 
my zasłonę na· przeszłość, nie zaw· wa 'lrażdego partyjniaka jest gwa l Partia nasza jest silna, zwarta i 
sze dostatecznie twardo żądaliśmy raneją niezwyciężonej siły całej skonsolidowana ideologicznie i polity 

gandy Komitetów Wojewódzkich uchwycili władzę, stosują najbar- pełnej rewizji starych błędów. Partii. I cznie. Ale to bynajmniej ni~ znaczy 
P Z, P R. dziej zwierzęce, faszystowsko - g~- Partia będzie prowadzi~ nieu· Każdy członek nnszej Partii powi- aby wróg wszelkimi sposobami nie 

Zagajając obrady tow. Jakub Ber- stapowskie metody ucisku. błaganą ,walkę z wszelkimi reszt· nien jasno zrozumieć sens procesu próbował przenikać do poszczegól
karni orlch,ylenia prawicowego i na Ilajl;:a, widzieć kulisy ohydnego spi- nych ogniw naszej Partii. Dlatego na 
cjonalistycznego, z resztkami so· sku, który chce unicestwić wolność sz~ odpowiedzią. powinna być wzmo 
cjal·demokratyzmu w szeregach i nieporlleglość , krajG-,~ demokracji lu żona czujność, ostrzejsze widzenie 
naszej Partii, z wszelkimi ślada- dowej i wszystkie zdobycze luuu. całej mechaniki działalności wroga i 
mi trucizny trockistowskiej. Mu· Wtedy wyplenimy bez reszty llrak udaremnienie jego , wichrzeń. Nie wol 
simy wyciągnąć do końca wszyst czujności i beztroskę wobec poczynań no n:lm przechodzić obojętnie obok 
Ide nauki z pamiętnego Plenum w\oga. Wtedy !{ażdy zachowa czuj- tak alarmujących sygnałów, jak pro. 

man powiedział m. in.: Gdz:e tkwi zatrute źród10 prowo-
Opinia międzynarodowa, a przede kacji titowskiej? Co jest głównym 

wszystkim opinia robotnicza śle(~zi jej celem? 
z ogromnym napięciem i rosnącym Mocodawcy titowsk1ch zdrajców -
OBurzeniem obraz nikczemnej zdrady amerykańscy imperialiści - dosko
i zbrodniczych planów antyludowych nale zdają sobie sprawę z tego, że 

i antyrobotniczych, który wyłania się na. nic się nie zdadzą wszdkle Wy

z procesu Rajka i innych zbrodnia· sUki wciągnięcia w sieci imperiali?:
rzy faszystowskich, sądzonych obec- mu i ujarzmienia jakiego1.tolwiek 
nie w Budapeszcie. Proces ten odsła· kraju demokracji ludowej, jak dIu
nia całą ohydę szpiegowsko-faszysto go ·kraj ten łączy braterska !;olid;~r-

ność z wielkim Związkiem Rad:r:!r'rwskiej bandy titowców i innych agen 

Sierpniowego. ność na swoim własnym odcinku pra ces Rajka. 
Trzeba przede wszystkim tłu· cy. Wtedy potrllfimy w zarodku uni OdsŁaniając w całej nagości zaku-

maczyć, wyjaśniać i hartować ide cestwić wszelkie zakusy wrogu. Te- sy wroga i mobilizując czujność 

ologicznie członków Partii, wzma go . musimy się nauczyć i w tym wio wszystkich członków Partii, uwieIo. 
cniać spoistość ideowa Partii, dzimy rękojmię tego, że żadna pene krotnjmy siłę naszej Partii, która 
wzmacmac świadomą dyscyplinę trada wrogu nie potrafi osłabić na- dzięki swej zwartości i niezlonmej 
partyjną. Nieprzejednany sto· I szej rartii, Partii, która , stoi na stra ideowoścj partyjniaków wychodziła 

sunek do wrogów i dwulicowo ży demoktacji ludowej i prowadzi zwycięsko z wszystkich swych walk. 
ców. jasna i niedlVuznaczna posta kraj do socjalizmu. 

tów an\erylmńskiego imperializmu; 

Chodzi o to, aby opinia publiczna, 
a przede wszystkim członkowill na· 
szej Partii, nie tylko znali dokła· 
dnie przebieg tego procesu, lecz po
trafili wyciągnąć z niego konkretne 
wnioski w swej codziennej pracy par 

tyjn~j. 

Dlaczego uważamy za konieczne 
p03tawić tę sprawę przed całą Par-

tią? 
Uważamy to za konieczne dlatego, 

' że proces Rajka odsłonił na~ z ca:ą 
jasnością kulisy wielkiego spIsku,. Ja 
ki był organizowany i jest nadal or
ganizowany przeciwko krajom demo 
kracji ludowej i przeciwko Związk.o 
\Vi Radzieckiemu. Nie jest to by.na]
mniej sprawa lokalna, nie jest to 
tylko sprawa Węgier. 

Jest to w tej chwili najbardziej pa 
Jąca sprawa wszystkich partii komu 
nistycznych i robotniczych, a w 
pierwszym rzędzie partii robotniczych 
krajów demokracji ludowej, w tej 
liczbie naszej Partii. 

ltim. 

Imperialiści zdają sobie dosko· 
nale sprawę, ze nie potrafią pod
bić żadnego z tych krajów i po
zbawić go niepodległośd, jeśli 

!::tym~:rze:i;:an:Wi:!=~~:H~: łntel/Reneta teclm'czna zac eśn ;a współpracą z mb~10!kam;-r3ciona1ilatmami 
dzieckim. który wykazał swą nie R' ł e li e e Ki'" 
zmi.erzo~ą potęgę ~odczas ubi~-. . ~ '71il O łi l'fi) 1'2 ił "",,,,,,,,,!~:,~:.~,,!!,!?~,,,,,,,,",,,,,,,,",,,,~,,~,,,,,,,,~,::,~,~,~,,~,,! 
gleJ WOjny i potrafił -,,' okreSie '--' ~ ~ ., Vi i ' .. U • , 
powojennym zwycięsko Fomno- ~:;i;~l, ;:::~Z::;==~ """,,,,,,,,,,,~,,~,~,,.,,,~,,~,~~,!!,,~,,~,~,,,,~,, ," ,,,,,,,,,~,e,,!.,~,~,,~!.,~,!! 
żyć sWe siły. 

Nić dziwnego. że wszystłde cly 
Obradująca w dniu 19 wrześni a br. w Wars.7,awie Krajowa KOIIl wypłat premii i<arać b'urokratÓw. 

rerencja Usprawnień i Wynalazcz ości, uchwaliła re.;:,olućję. wska-rektywy wydawane tHowsldej ~ie . . . Należy piętnować konserwa
tyzm techniczny, jako polityczny 
oportunizm, jako poważny hamu 
lec. w walce o socjalizm w Polsce. 

zującą przezwyciążenia braków i nIedOCiągnięć ruchu racJonali-
ci szpiegów i rene.gatów 'lmie1"l)~ k' 
ły do tego, aby poowa'iyć soli-

)':tltC1l'S l:!gO. 

darność krajów demoltI'l~di ludo- Konferencja Wynalazczości i 
wej z ZSRR. W tym też kienlD~ Uspra\Vniel'l sh~jerdza, że w wy
ku działały gorliwie titowskie a- niku zwycięstwa demOkracji lu
gentury z właściwym im cyniz. dowej w Polsce, w wyniku C'crc;z 

szerszego stosowania nowej te':hmem i dwulicowością. 
nilu i opanowywania jej I)rzcz 

Dlatego też odpowiedzią na te przodujących r00::ltników, Vi wy-
zbrodnicze zaku~y winno ~y~ da~ niku podnie31enia :)U?;:nmu życio
sze ugruntQwame, umocmeme teJ wego kJasv r(}botnjc~:~j l szerokie
bratersk:ej solidarności. W świe- go "otwar;ia dla niei dostąp\l ao 
tle ostatnich doświadczeń ta s:Jli nauki i wiedzy technicznej, I:odzi 
darność staje się bardziej niż kip.I się w Polsce masowy ruch racjo
dykolwiek gwaif'ancją na;z.ego bez I nalizacji, wynalazczości i nowa
pieczeństwa i naszej niepodległo- torstwa, jako nowa wyżs.za forma 
ści. ruchu współzawodnictwa pracy. 

Ti,towscy faszyśc: 5tosu,lą zatr~ltą Ruch ten, ~tóry jest dźwignią 
broń prowokacji, bo w ot\vartej wal po:tę~u. techll1c:-r;e~o wzrostu wy 
ce nie mogą liczyć na zwycięstwo da~n?SCI Wła~y l zroddłem oszCZędd-

. . nOSCl w ea ej gospo arce naro 0-
wobec rosnącego dośWlsdcze:na mas . t' . i dl cz s'CI'a . . • . . . wel. s aJE! SIę n.eo ączną ę . 
1 lICh ,ro~nąceJ .8'Wlad?~oŚcl. Dwuh- walki polskiej klasy robof.niczej 
cowośo Jest nRJbardzIeJ z~tr.l:ą bro (j lepszą łęchnikę. o lepsze i osz
n:ą wroga klasowego. Wrog s~ę ma- czędniejsze metody wytwarzania. 
skUje, aby dmrzeć do ważnych 0- o lepsze jutro. o socjalizm. 
gniw partyjnych i państwowych. W wyniku złożonych propozycji 
Żeruje też na przesądach, na na,.. racjonalizatorskich i wynalaz

cjonaliźmie, na każdej szczelinie w czych gospodarka nasza tylko w 
Partii, żeruje na malkontenctwie, na pierwszym półroczu 1949 roku 
ludziach chwiejnych i niedoświadczo- zaoszc~ędził~ 1,5 miliarda złotYC~'L 
nych, dociera tam 'gdzie natrafia .na· StWIerdzaJąc zapoczątkowan~e 

. . 'd . . dl . ruchu nowatorstwa KonferenCJa mmeJszy opor, g ZIe czuJe a SIe-

2 Należy okazać maksymalną 
pomoc racjonalizatorom- 4 Konferencja stwierdza ko-

nieczność wzmożenia we' 
,~ ... szystkjch resortach gospodar
czych akcji przenoszenia ulepszeń, 
dokonanych w, jednym miejscu 
pracy na inne, wszędzie tam, gdzie 
ulepszenie to może być zastoso-
wane. 

Dla tego celu należy wzorem Mi 
nisterstwa Budownictwa organi
zować kursy, pokazy, odczyty, po 
syłać racjonalizatorów, którzy o
panowali przodującą technolo~ię. 
jako instruktorów, posyłać robot
ników na ?rzeszkolenie do przo
dujących fabryk, żądać wskaźni
ków nowej t':'thnologii w planach 
technicznych i .sprawozdawczości 
techniczn ej. . 

robotnikom przy opracowywaniu 
przez nich pomysłów; pomoc tę 
okazać można m. in. p-rzez orga
nizację w dużych zakładach klu
bów wynalazców, przez wyzna
czenie pracov.rników technicznych 
dla ich naukowego i technicznego 
opracowania. 'Prócz personelu 
technicznego zakładów winny tu 
okazać pomoc wzorem Politechni 
ki Śląskiej uczelnie techniczne i 
Instytuty Badawcze poprzez przyj 
mowanie przez poszczególne wy
działy i katedry opieki nad klu
bami wynalazców, poprzez wykł~ 
dy dla robotników w klubach wy 
nalazców, pomoc w laboratoriach 

.j zakładach uczelni przy opraco- Poza administracją gospodarczą, 
waniu pomysłów robotników. 'Pomoc ta (kursy i ;pokazy) winna 

być organizowana przez braużo-
Należy zapewnić automatyzm we Związki Zawodowe. Narada 

fina)1so\vania usprawnień, akcep- wyraża przekonanie" że wykona
towanych przez Komisję Uspraw- nie jej zleceń przyczyni się do 
men. dalszego szero·kiego rozwoju ma-
3 Należy wydać bezlitosną wal- so\vego ruchu r~jor:ali2,acF i nO

kę biurokratyzmowi w zała-l wators~wa, potęzne] ~z~J.gn5. w 
twieniu propozycji racjonalizator budOWle podstaw SOCJalIzmu w 
sldch a Ul. przewlekanie decyzji i Polsce. . . . 

!'fa marginesie 

Ex król Piotr 
chwali Tito 
Paryski "Combat" opubliko

wał wywiad z b. królem jugosło
wiańtIkim, ·Piotrem II. T:e.ści=l 
wywiadu była sprawa mozlIwo· 
ści przywrócenia monarchii w 
Jugosławii przy pomocy i za 
zgodą Tita. 

Piotr II oczekujący "lepszych 
czasów" i żyjący za skradzione 
w Jugosławii zloto, wspomnie
niami "starych, dobrych cza· 
sów", zapytany. czy ze strony: 
Tito istniały próby zbliżenia 
z emigracją jugosłowiańską na 
zachodzie, pominął pytanie wie
lomówiącym milczeniem. N ato· 
miast w następnym zdaniu nie 
omieszkał stwierdzić, mówiąc o 
perspektywach zbliżenia pomię
dzy real;:cyjnymi kołami emigra
cji jugosłowiań,ldej, a reżimem 
Tito, że "możliwość zbliżenia 
istnieje" pod warunkiem "pew
nych zmian" w obecnym reżimIe 
jugoslowiańsldm. 

'ro oświadczenie zbankrutowa
nego, odtrąconego przez naród 
króla, jest żyrem udzielonym 
przez b. wladcę Jugosławii obec
nemu jej dyktatorowi. Haniebny 
spektakl titowsldej zdrady, któ
rego jesteśmy świadkami, zna
lazł w ten sposób podżyrowanie 
b. króla na łam;ach 'dziennika, 
znanego ze swych powiązali 
z Quai d'Orsay. 

Ex-król Piotr II, znienawidzo
ny przez narody Jugosławii wy
raźnie, bez ogródek, n\ówi o 
"możliwościach zulizenia' ze 
swym kolegą po fachu, agentem 
imperializmu amerykańskiego _ 
Titem. Doszedł - widać do wnio 
sku, że dalsze ukrywanie tego 
faktu jest nieeelowe, że brater
stwo "ideolo1iczne", łączące ka
ta belgradzkiego z królewskim 
lok aj er.l z Wall·Street, jest rze
czą powszechnie znaną. 

. Piotr II wspomina wprawdzie 
o "pewnych zmianach". Nie wie
my, o jakie zmiany mu chodzi. 
Nie ulega jednak wątpliwości, 
że przyjenmiej było by mu za
siąść na tronie w Belgradzie, niż 
obijać się po hotelach Londynu 
czy Paryża. Należy jednak wąt
pić, czy Ticie odpowiadają zmia-

. ny w istniejącyUl stanie rzeczy. 
Czując poparcie Amerykanów 
nie ma on najmniejszej potrzeby 
dzielić się z Piotrem władzą. 

Tito czy ' Piotr w Belgradzie 
- sprawa ta jest bez znaczenia. 
Bez znaczenia dla ludu jugosło
wianskiego. Obaj są równie po·. 
słusznymi narzędzian\i imperia
lizmu amerykańskiego, obaj cie
szą się równie powszechną nie
nawiścią narodu jugosłowiań
skiego. 

Wypowiedź Piotra stanowi 
przysłowiową kropkę nad i dla 
oceny haniebnej roli kata Jugo
sławii. 

Na czym polega sens procesu bu
dapeszteńs1kiego? Odsłania się przed 
nęmi spisek O bardzo . szerokim za
sięgu, sp:sek, który zmierzał do o
balenia władzy ludowej w krajach 
demokracji ludowej, do podporząd
kowan:'a tych krajów imperializmo
wi amerykańskiemu. Co się kryje za 
tymi planami prowokaej::, ~brodnj

czych zamachów i morderstw? Cho
dzi w gruncie rzeczy o unicestwienie 
owoców zwycięstwa nad faszyunem. 
Jest to próba "odegrania się" impe
r:ąlizrnu anglosaskiego, próba zala
tania olbrzym!ego wyłomu w fron
cie imperialistycznym. Wyłomu tego 
dokonało historyczne zwycięstwo Zw. 
Radzieckiego nad hitlerow~kimi 

Niemcami, zwycięstwo demokracji 
ludowej w Polsce i w szeregu in.
nych kra.ió~. Ten spisek p!'zybierat 
tym bardziej zac:ekłą formę, im bar 
dziej konsolidowała się i krzepła w 
tych krajach demokraCja ludowa, 
która wyszła zwycięsko z trudnego 
okresu odbudowy powojennych ru
in i znisU!.Zeń dzięki bra,terskiej po

bie żer. stw\erdza równocześnie pewne 
braki tego ruchu, które w naj-

Pamiętajmy, ze jeśli nie udało się bliższym czasie winny być prze
wcześniej w całej pełni zdemaskować zwyciężone, dla zapewnienia je
tej wrogiej, spiskowej roboty, ~o sta go dalszego rozwoju. 

Owoce planu' Marshalla 
ło się to na skutek dwulicowości wro Konfer~ncja wskazuje nastąpu
ga, na skutek naszej, mimo wszy.~t- jące drogi przezwyciężenia bra
ko niedostatecznej czujności. I dlate ków i niedostatków ruchu racjo-

nalizatorskiego: . 

Po ogłoszeniu dewaluacji funta 
szterlinga wiadomości ze wszystkich 
krajów świa,ta kapitalió>tycznego 
brzmia niemal jak komunikaty wo
jenne i przypominają żywo katasvo
ficzną atmosferę krachów banko
wych w 1929 r., w roku rozp{)('.zYU:l
jącym wielki Itryzys gospoda.rczy. 

go sprawa wzmożenia czujności jest 
w tej ehwili sprawą najważniejszą. 

mocy Zw:ązku Radzieckiego, dz.1ęki Przeszło rok temu Partia nasza u
wierności. zasadom marksizmu _ le- daremniła próbę zwichnięcia jej ll
nin izmu i proletariackiego i.Tlterna- nii. Partia udaremniła próbę zwielI
cjonalizmu. Spisek ten, którego po- nięcia demokracji ludowej, zepchnię
czątki sięgają jeszcze okresu wojny, cia jej na manowce'. Mieliśmy wtedy 
gorączkowo był rozwijany po woj- okres wżmożonej czujności w walce 
nie i coraz intensywniej w ostatnim ideologicznej i politycznej, mieliśmy 
rv·ku. wzmo~oną czujność w naszej pracy 

Dlaczego fasZYŚCi titowscy maslm organizacyjnej. Nie zawsze jednak 
ją się frazesami o socjaliźm-.e? czujnosc nasza była dostateczna, a 
MaSkują się dlatego, bo bali się wy- wróg skwapliwie' z tego korzystał. 
stą.pić z otwartą przyłbicą i odsłonić Wciąż jeszcze ciążyły nieprzezwycię 
przedwcześnie swoje faszystowskie żone do końca metody pracy pierw-
oblicze. stąd dyrektywy usypiania szego okresu. Zbyt często zal'zucaIiś 

Em*Hi 

To przyzwyczajenie! - zawołał odsapnąwszy. 
Co jest przyzwyczajeniem? - spytałem. 

Być milionerem ..• to przyzwyczajenie! 

Zastanowiłem się i zadałem ostatnie pytanie: 

(9) 

- Czy pan sądzi, że włóczęgi, palacze opium i milionerzy 

to zjawiska tej samej kategorii? 

Poczuł się widocznie dotknięty. Zrobił okrągłe OCZY. zabar

wione żółcią na zielono i odparł sucho: 

Sądzę, że pan jest źle wycnowany .. 
[o- Do wid7:enial ...., odrzekłew:.· .( 

1 Administracja w każdym za-
kładzie pracy winna opraco

wać i publikować tematy dla ra
cjonalizatorów, tematy z dziedzi
ny przyśpieszenia poszczególnych 
procesów produkcyjnych, ich me-

. chanizacji, automatyzacji, elek
tryfikacji, a także rozszerzenia 
wąskich gardeł aparatu produk
cyjnego. podobnie jak to ma miej 
sce w Zwiad;:T1 Radzieckim. Dla 
mobilizacji. ~ac.ionalizatorów i wy 
nalaz,ców dokoła szczególnie waż
nych zagadnie11 najeży organizo
wać wzorem Zwiazku Radzieckie 
go narady nowatorów ikonkur. 
sy na określone tematy. 

, 

W I,ondynie giełda jest nieczynna. 
Wielkie banki nie urzędują. spekuJa 
cje o.siągają nienot~wane dotychcz:is 
rozmiary i na biedzie mas bogacą 'Ii~ 
jednosl;ki. W ciągu jednego (lnia. ja.k 
podaje prasa brytyjs)<a jeden z kit
pita1is,tów zarobił 900.000 funtów. O
czekuje sic zwołania nadzwyczajnej 
sesji parlamentu. 50.000 kole.i:trzy za 
strajlwwalo. żądając podwY3ki plac. 
Strajk ten pO}Jlerają miliony robot
ników z różnych gałęzi przemysłU 
brytyjskiego, którzy już w pierw
szym dniu po ogłoszeniu dewaluacji 
odcroli poważny spadek wa:t'tości 
swych zarobków na skutek zwyżki 
c,en artykułów pierwszej potrzeby. 

·E 

Uprzejmie odprowadził mnie do wyjścia i pozostał na gór

nym stopniu schodów przypatrując się uważnie końcom swoich 

butów . . Przed jego domem rozpościerał się placyk, porośnięty 

gęstą, równo postrzyżoną trawą. Szedłem po niej i rozkoszowa

łem się myślą, że nie ujrzę już więcej tego człowieka. 

- Hallo! - doleciało mnie z tyłu. 

OdwrócHern się. Stał wciąż na ganku i patrzył na mnie. 

- Czy tam u was w Europię S.ą jacy zbE;dni królowie? - za

pytał powoli. 

- Zdaje mi się, że oni wszyscy są zbędni! - odpowiedziałem, 

Splunął na prawo i odezwał się: 
Myślę wynająć sobie parę dDbrych królów, co? 

- Po co to panu? ' 

- To zabaw11e, wie' pan. Kaz:lłbym im boksować się, o, 
tutaj ..• 

Wskazał na trawnik przed domeri1 i dodał pytającym tonem: 

- Codziennie od pierwszej do wpół do drugiej, co? Po śnia
daniu przyjemnie jest poświęcić pół godziny sztuce ... Owszem. 

Podczas gdy "Głos Ameryki" Clą-I szyngtonu. · 
gle jeszcze brethi o "atmosfer.ze przy Niepokój i p&dnięcenie we wszyst
jażni i współpracy". panującej wś~ó(l kich krajach ka.pitalist}'cznych, !'y
rodziny Im~jów marshaUowskich". i wołane bruta.Jnym dyktatem kaplta
syrenim głosem zapewnia. że "żadne lu. a~e~ykańskle~o, niezbicie dowo.
państwo nie usiłowało nawet narzu- dZl, ze swiat kapItalistyczny wstąpił 
c.ić swej woli innym", w 'It'JUcl\o:.h zdecydowanie w orbitę zaostrzającp. 
Zachodqiej Europy zawieszo;to han- go si~ ~ryzysu. ek~n0!Di~znego. Im 
dtl złotem i obrót walutamI zagra- bardziej po~łęb~a SIę sWl~toWY kry
nicznymI. Jedne po drugim państwa zys'. tY?D. WIęcej ~tan.y ZJe~n~ezone, 
marshallowskie wbrew wielokrot- najsllmeJsze z panstw kapitalIstycz
nym zapowiedziom o stabilizacji wa- nych starają się przerzu~ić ciężar 
luty, pod nacl",kiem Stanów Zjedno- tego kryzysu na. słabsze panstwa ka
czonych przeprowadziły w ci'Wl'u ubie pitalistyczne, a te z kolei po.?rz~ de 
głych 24 godzin dewaluację: Został walu~cję swych \V~ut na bark! . m!łS 
zdewaluowany fran.1e franc \.Iski, Iw- ?racu~ąc~ch. Ten Jednak .sposob u· 
rona DI~rwes.ka, szwedzka idullska, Jarz.rnmma }J.r7;ez S~any ZJednoczone 
gulden holenderski marka fińska SWOIch .satehtow Jeszcze zaostrza 
Nieunilmilma wyd~je się dewaluacj~ sp~zeczności w obozie pań~.tw kupi· 
marki zachodnio-niemieekie,j. pesety tabstycznych. Po dewaluac]l, w wy
hiszpańSkiej i portugalskiego esc.udo. nilm wzmagającej się walki o rynki 
W Belgii zawieszono wszelkie trans- zbytu, sprzeczności te ukażą się je
ak:je walutowe. Gabinet włoski o- szcze jaskrawiej i jeszcze bardziej 
bradnje bez przerwy, oczekując przy dobitnie. 
jazdu swego ministra skarbu z Wa-' Plim Marshalla przynosi owoce! 

- Po co potrzebni są panu do tego królowie? - zaintereso
wałem się. 

- Nikt ich tu jeszcze nie mal - wytłumaczył krotko. 

- Ale przecież królowie biją się tylko cudzymi rękami! 
powiedziałem i ruszyłem dalej. 

- Hallo! - za wołał mnie po raz drugi. 

Zatrzymałem się znowu. 

Wciąż jeszcze stał w tym sa

mym miejscu, wsunąwszy rę

ce w kieszenie. Na twarzy je

go malowało się jakieś roz-

marzenie ... 

- Co panu jest? 

Poruszył ustami niby żu

jąc i powiedział powoli: 

- Jak pan sądzi - ile to 

może koszto\vać: dwaj królo

wie do boksu, codziennie pół 

godziny w ciaflU trzech mie
l' 

Mówił t0 całkiem serio i było oczywiste, że dolożv wszełkich 
starań, by uczynić zadość tej swojei zachciance, siecv. co? 

~oniec. 

• .. 
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I i wskazania G. SzYlariowa Cenne uwagi • 
~ąZ Niezmiernie cenną dla aktywu naszej Partii pozycję stanowi za

micszczoay w "Nowych Drogach" artykuł G. Szytariowa pt. ,.Rola 
i znaczenie zebralI partyjnych". Artylmł ten. pndrukowany z NI' 11 
pisma KC ''iKP(b) "Bolszewik". winien o!,aznć dużą pomoc naszym 
pod·.tawowym ol'ganiza('jom par tyjnym, kształtującym obecnie swoją 
strukturę i P;':JCf organizacyjnq w myśl założeń purt:i no\ver;o typu, 
partii h~l~::<,wid'icj. Wskazówki. zawarte w artykule G .Szytar;owa, 
winny zwrócić uwagę sekretarzy i członków e~zekutywy m'.szych pod· 
staw~wyrh orgnnizacji partyjnyc h i sklo:\ić ich do zastosowania tych 
do;wiadczeń w życiu swych org I'.nizacji. 

źle b~dzie przygotowane zebranie 
organizacji partyjnej na wsi, jeśli 
referując sprawy ideologiczne lub 
ogólno-politycz:le nic powi:jżemy tych 
spr:::w z aktualnymi zaga:!nieniami 
danej gromady, jak przrgotowanie 
do jcsiennej ~,kcji siew:J.ej, lub dopil
now;1nie, by pl'7.eznaczone przez rząd 
kredyty do:>bly się do r1}k małorol
nych i średniorolnych chłopów, ZOl'
~anizo\)anje pomocy sąsiedzkiej, lub 
innych najo:n-d::icj ab30l"bu.i:>c~'('h w 
tym czasie chlopów d:mej ' j:;romarly 
zagadnio!l. Rzecz poleJ,'J. na tym, by 
zagadnienia poruszane na zebraniu 
partyjnym były pOlJrzednio przemy· 
ślane, by ujmowały treść naprawdę 
najbardziej istotną i aktualn~ w ży
ciu organizacji partyjnej. Tylko taka 
tre3ć wywoła żywą dyskusję, spowo
duje zdrową krytykę braków i nie
dociągnięc, przyczyni się do l'ozwi
nięcia glębokiej samokrytyki. 

Jednym z głównych zadań zebrań 
partyj~lych jest omówienie naj

ważniejszych zagadniei'l z życia og-ól
nopartyjnego i politycznego, oraz 
zagadnicń żywotnych dla danej fa
bryki, instytucji, majątku państwa· 
we go lub gl·omady. Umiejętność wią
zania ich w jedną' nierozerwalną ca· 
łość - oto zasadniczy obowiązek zc
brania. partyjnego. 

"Na zebraniu partyjnym -
mówi tow. Szytariow - nabiera· 
ją członkowie świadomości inte
resów ogólnopal'tyjnych j ogólno· 
państwowych, hartują sir 110:1 
względem ideowym, rosną pod 
względem pol!tycznym, przyzwy
czajają si~ do dyscypliny i zorga
nizowanego sposobu działania. 
'l;oteż slu'znie się mówi o zehra
niach parŁyj!lyeh, j~ko Q szkole 
boJs~cwicki('go wychowania człon 
ków partii_" 

t.ualne spra wy dla danego zakładu 
praey lub gromady. 

Nie ulega kwestii, że tak ważna 
sprawa ogólnonarodowa, jak walka 
o pokój lub walka z wszelldmi prÓ· 
bami niedobitków reakcji przeszko
dzenia naszemu ludower.lU państwu 
w budowie fundamentów socjali:l;mu, 
nie znajdzie swego konkretnego ro,>;
wiązania, ani nie będzie żywo i grun 
townie przedyskutowana, • jeżeli nie 
pO'wiążemy tych zagadnień z zada· 
niami produkcyjnymi· i z życiem da· 
nego ośrodka. 

Zebranie 
trzeba Prz"fi;;otować 

Trzeba 'stosować krvtvkę 
i samokryty:u; 

"Wiele zależy od. tego - czy" 
tamy w artykule tow. Szytariowa 

UJ praUyce w niewielu jc~zcze za- czy kierownicy ol'g'unizacji 
Wf kładach pracy przyjął się rIo- pll.rtyjllej potl'afi::t po;:ltrzymać 

bry zwyczaj nalei;yLei\'o pi'zy!,>otowa: rzeczowe wyst:;,p!cn;e, ośmielić 
nia zebrania partyjneg'o. cz,():tków p:ll'tji, zabieraj:!cych po 

W chwili obecnej stoimy np. przed raz pierwszy głos na zebraniu 
początkiem nowego roku szkolenia i uwypuklić istotne i ccnne mo. 
ideolog-icznego cz!oaków t)artii. Przy- menty. które za warte są w jll'Ze-

Porządek dzienny stęPl~jąC do dals~ej r:alizacji uchwu- mówieniach tych towany.-izy:' 

D uży wpływ na p:;:>zebieg zcbrania ły Bmra OrgaUlzaCYJncgo o szkole-. . 
pa~'tyjnego wywiera porządek niu ideologicznym nie wolno, rzecz J~k. często n~ naszych zebi'r.l1lach 

dzienny. Wyłuszczenie spośród r6ż- jasna, sprawy tej odrywać od co- pal'LYJnych Zabll'ra ~lo~ t~lko kilku 
nych spr~,w interesujących członków dziennej walki z pozostałościami tzw. "wytrll.Y:nycl~ mowcow':', PO?
partii zagadnień najbardziej wę~lo- wpływów obcej i9.Qologii i wrogiej I czas g;dy p.ozostalt. czło?l:oYłle mI!
wych, najważniejszych w danej chwi- działalności elementów realtey,inych. czą, minI?,. ~e mogltby. Wiele ccnny~h 
li zarówno ze względów ogólnopar- Zebranie partyjne nie moźe zapomi-, uwag wnl~sc do nasz~J .pl'acy :- \~1C 
tyjnych, jak i z punktu widzenia po- nać o praktycznym nakreśleniu za- o tym ~ "łasncgo doswlad~zen~~ me
trzeb danej organizacji partyjnej i dań. dotyczących utrzymania wzoro- n~~l ~azdy sekretarz orgamzaeJl par
jej środowiska - to pierwszy waru- wego porządku \V fabryce, wzmoże- tYJneJ. 
nek dobrze i celowo przeprowadzo- nia czujności poprzez powołanie bry- Faktem jest, że s~erokie rzesze 
nego zadania. By spełnić ten waru- gad kontrolujących stan maszyn itp. part;,,'jne nie nauczyły się jeszcze do
nek zebranie musi być przy gotowa- Każdy członek partii winien wynieść statecznie posługiwać orężem kryty
ne. 'To znaczy, że sekl'etarz organiza- z zebrania partyjnego przekonanie, Id i samokrytyki. Że broń ta 'jest je
cji partyjnej winien się naradzić że zapobiegając możliwości uszko- szcze mało ostro i zdecydowanie sto~ 
z egzekutywą podstawowej organiza· dzeń utrudnia próby szkodnictwa go- sowana, że poszczególni działacze 
cji partyjnej z kierownictwem insty- spodarczego, stwarza dogodnie,isze usiłują często uciąć sło\va krytyki 
tucji i w miarę możności z aktywem, warunki walki z ukrytym wrogiem w powodzi frazesów lub napastli
w relu ustalenia takiej treści zebra- klasowym, czyhającym na każde na- wych odpowiedziach. 
nia, która poruszy najbardziej ak. sze niedocilłgnięcie lub słabOŚĆ. Na zebl'aniach naszych, zwłaszcza 
=::..-.=.:..:......-.:::....--.::--.::.....--...::...------------------- w instytucjach, pokutują często po-

zostałości burżuazyjnego zakłama. 
nia, nie pozwalającego otwarcie 
i szczerze w intel'esie ogółu Jn'J'tv
kować błędó\v, zauważonych u wsp6ł 
towarzyszy pracy. 

Zasada centralizmu 
demok ratycznego 

Siła zgrzeblarskie tow. Zawadzkiego -
ieszcze jeden niewykorzystany pomysł 

H asze organizacje partyjne nie zgłę 
biły jeszcze ważnej, stalinow

sldej zasady centralizmu demokra. 
tycznego. wsl-azu,iącej, że zwiększe
nie aktywności mas polega na "pod
dawaniu im pod dyskusję wszelkich 
interesujących je zagadnień - o ile 
zagadnienia te nadają się do jawne
go dyskutowania, przy równoczes
nym zapewnieniu możności swobod
nego krytykowania wszystkich 
i wszelkich propozycji władz partyj
nych. Albowiem tą tylko drogą moż
na będzie przekształcić dyscyplinę 
partyjną w prawdziwie świadomą, 
w prawdziwie żelazną dyscyplinę." 

Znana jest wszystkim w PZ?B 
nr 2 sylwetka majstra Zawadzkie
gO. Każdy wie, że jest to racjO~ 
naIizator z zamiJowanla, dla któ
rego praca j warsztat biacllOrsk! 
stanowią wszystko. Za~sze zastac 
go można w warsziac1e, ma!stru 
jqcego coś przy maszynach 1 na
l'zędziach. OtQ, CO opowiada nam 
o ;swym pomyśle. racjonalizator
skim: 

_ W naszych. zakładach, w 
przędzalni, znajduje się o~oło 4,00 
zgrzeblarek. Gdy zepsuło się SIto 
na maszynie, trzeba bylo wtedy 
zabierać je do repEracji. Zgrzeb
larka przez tfm czas stała bezczyn 
nie. Nasunęło mi to myśl, że na
leżałoby znależć sposób na pro
dukcję sit zast~pczych. Myślałem 
nad tym wiele (lni i wiele nocy. 
Sito zgrzeblarskie składa się z 96 
prQtów, Trzebd bylo więc obmy' 
śleć jakiś aparat d') wyrobu prę 
tów, a następnie połączyć j ::: w 
jedną cdo<\ć . Po d!uż.szych pró
bach udało mi się skonslruować 
taka maszynkę, Mimo, że jest to 
jeszcze na razie tylko prowizory
czny aparat, można na nim wy
tworzyć około 500 prętów dzien
Il~e. Gdyby jcd:lak go ul pszyć, 
można by produkcję zwiększyć 
pięciokrotnie, Pręty, które zro' 
biłem nil owej maszynce, pOf,ąCZy 
łem i w ten spos6b powstało sito 
zgrzeblarskie. Wielka była moja 
radość z tego oSiąqnięcia. Ale tez 
później i rozgoryczenie, ponieważ 
do tC'j pory nikt sił} właściwie nie 
2:aintereBował moim wynalazkiem. 
Otrzymałem wprawdzie 10 tJysię 
cy złotych wstennei nremii. lecz 

I moje ulepszenie, w które włoży' 
łem tyle trudu i całe serce, stoI 

I dotychczas niewykorzystane. A 
przecież tak jest potrzebne, i na~ 
s2ym zakładom, i wszystkim in
nym, należącym do przemysłu 
włókienniczego. 

Marzeniem moim jest pracować 
kiedyś w dużym warsztacie bla' 
chankim, gdzie można byłoby wy 
k,mywać wszystkie roboty· precy 
zyjne da· przędzalni. Umożliwiło 
by to zaoszczędzenie wielkich 
sum, które idą na zakup różnych 
CZęSCl. Te części można by wła~ 
śnie wyrabiać w takim doskonale 
wyposażonym warsztacie. 

/fy~ 
Może projektem tow. Zawadz

kiego zainteresuje się wreszcie 
KOlp.isja Postępu TechnIcznego 
przy CZPB i wykorzysta ten słu~ 
szny wynalazek? 

Ucbwa~y muszą być 
realizowane 

Drugim ważnym warunkiem owoc
nego przel?icgu zebrania p:U'tyj

nego jest po::ljęcie konkretnych 
uchwał i zapewnienie ich realizacji 
przez członków partii. Uchwały pod
jęte przez zebrania partyjne nie mo
gą być ogólnikowe. Winny one za
kre~lać rzeczov.'e zadania dla wszyst
kich członków partii, winny również 
wskazywać sposoby realizacji tych 
zadaii. Nie wystarczy jednak przy~ 
jąć uchwałę, należy także zapewnić 
kontrolę jej wykonania. A z tym by
wa częstokroć gorzej. Wiele cennych 
wniosków przepada i nie są wprowa.. 
dzane w życie tylko dlatego, że po-

Goście z Jhu~tra~~:i u robotników wełnianej 1-!d 

Dwa dni temu robo!nicy PZPW Nr 1 przyjmowali u siebie naprawdę 
niezwyldych uośc·. DW<l i przed:;tawiciele aushalijskich związków zawodo
wyrh, tow. tow. Eer.1.a~d Red·ter i K~m Cott odwiedzili robotników weł
ni.mej "jedynl-r ', z3.7.najamiajqc się z ich osiqgnic;ciami i warunkami pra
cy. Zwiedzili dokłvdnie całą fabrykę, oceniając wysoki poziom produkcji 
i doskonale wa.runki higieny, oraz bezpieczeństwa pracy, Członkowie 
ZMP pokazali 1m łaźnię, świetlicę, żłobek, Go$cie podziwiali zdobycze 
5ccjalne klasy robotniczej w Polsce l.udowej. 

Na zdj~c1u widzimy gości z Austra Iii w towarzystwie przodowników 
uracy .. wełnianej jedynki". 

zostnją jedynie na papierze, że po 
zebl':1niu nikt się nimi nie interesuje. 

Taka. praktyka jest szkodliwa. To
też ważn1 jest rzeczą, by wykonanie 
uchwał i wniosków ze orania partyj
nego było rozpatrywane i kontrolo
wane pr7.ez egze:nl~ywę. Egzekuty
wa wlnn~ na każdym zebraniu par
tyjnym informować to.warzyszy. ja
kie wnioski z poprzedniego zebran,ia 
były rozpatrzone i jak zostały wy
konane uchwały tego zebrania_ Po
zwoli to glębicj i krytyczniej zanali
zować pl'zyczyny trudności lub nie
wykonania uchwał podjętych przez 

W jednym;: dzielwib;u'. wychodzących tV Cincinnati (USA). ukazało się 
oglos::enie niejal .. iej Ellen Peters, żony malarza polwjowego, l.tóra zapro
pOllO'wala sprzedaż jeąllego... oTw, w cellt zdobycia pienird::y na spłatę 
c:łllgów i na pokrycie wydatków. związanych :: oc~ckiw(mym przyjściem 
na świat trzeciego dziccka,· . 

Nie wiemy, czy znalazł sig nabywca jedncgo oka Ellen Peters. Fa~tem 
jest IlQtomiast, że administTllcja dzie7ln~ka przyjęla tę niezwykłą ofertę bez 
zdziwic>nia i lIale;i;llość za ogłoszcnie zainTwsowała, zaś ze strony rcdakcji. 
nie pohwitowcllo go najsTcronmiejszyrn c1toćby komentar::cm. 

zebranie partyjne. 
Artykuł tow. G. Szytariowa uczy, 

jak organizowa ć zebrania partyjne 
tak, b~T podnosily one ideowy poziom 
życia cZ10nków partii, by przyczyni
ły się do coraz większego zespolenia 
ich w walce o wykonanie zadań go
spodarczo-politycznych, by skupiah' 
wokół naszej Partii szerokie rzesze 
lurlu polskiego. Uczy wreszcie, jak 
podnosić zebranie organizacji partyj
nej do swej właściwej roli najwyż
szej wład:r.y organb:aeji podstawo· 
wej. Do roli bolszewi~kiego WyChO.' 

W tymże cza,sic dzienr:iiii nowojorskie rozdmuchały jako tL'ielkq sensację 
proc~s artystko cyr/wleej - KaUJrz}'ny Bo}'cl, którą pociągniętb do odpo
,(!ied:ialllOiici sq.c:lolCej pod zarzutem "okrutnego traktowania ... " !.vęża·py. 
10lla - 3·metrowcj długości, Gazety nowojorskie pisały ze "świętym obu .. 
rzelliem", żc podczas tt'Y~t/:J1urv w cyr/m owa Katarzyna Boyd "bila pięścia. 
mi mile, oSII'oiO/le :t~ier;CJtko".'·. Srdzia o wrażliwym na niedolę węża sercu 
skazał os1:arżolIQ /la 50 dol. grz)"umy. 

. Z.estGIt'iellie dWÓCh irzytoczolI?'ch tu faTauw z kroniki, ~ycia amer~kań.J 
~kiego ill/struje bctrJ:" w)'mowme wewnętrzne sprzecznOSCI, obłudę I za.
Uomanie tego ,.U·;O/'()II·CgO'· rzekomo styl" bytowania. Ci sami ludzie, 
klur::y jJrzechodz'l całkiem obojętnie wobec nędzy Ellen Peters, sprze
dającej - dla ralowania rod,.iny - slwje oko, wzmszają się do łez losem 
"miłego, o,~wojonego" tt'ęża, uderzoncgo na arenie cyrkowej przez SU'I! 

fOsJ.-rolllicielkę· ' 
Lecz /Iie ma co się dzitl'ić: TtIChie o kamiennym sercu, których nic nie 

obchodzi niedola iilllf'gO czloll'i"ha, ludzic o pełnej lcieszeni i zakłamanej, 
przegniłej 1/Iol'lllno,(ci, barlho c::ęsto demonstrują lda.~nie fałszywą czu
hsLlwu'OŚć, /lie znajqc lL'cetle tego, co się nazywa prau,'!łziwym współczucic/n. 

B. D. 
wawcy członków partii. L_ K. ----

SZKOLENIE TKACZY 
warunkłelD poprawy produkcji 

Co uczyniono i co należy jeszcze zdziałać w tej dziedzinie w PIPB Nr 8 
Ostatnia mirada pn.odownikó w zespołów tkacldch. zorganizo

wana w Redakcji "Głosu" wysunę ła wiele poważnych zagadnień, na 
które obecnie w okresie wzmożo nej kampanii o jakość należy 
zwrócić specja1ną uwagę. 

, Akcja szkolenia zawodowego jest prowadzona u nas zbyt opie
szale - skarżyli s!ę jedni. 

- Instruktorzy nie zawsze wyp elniają dobrze swe obowiązki -
mówili drudzy. 

Niestety sporo jeszc;ze jest takich 
instruktorek, które swych zaWIń nie 
u;ypelniajq umiejętnie. Jedne prÓ· 
bują krzykiem "naliczyć" młodego 
tkacza, inne w ogóle nie fviele ro
bią sobie ze swej pracy. Pora ten 
3tan rzeczy zmienić. 

Szkolenie oddziałowe 

Robotnicy doskonale pojmują 
doniosłą r01ę, jaką wypełnia do
brze zorganizowane szkolenie za~ 
wodowe w dziedzinie !podnri.esie
nia jakości produkcji. W kores
pondencjach swych podają jak ak 
cja ta przebiega w ich zakładach 
prac:y. Tow. Andn;ejewska, ko
respondentlca z PZPB Nr 8 pisze 
nam o wzorowej instruktorce 
tkackiej, tow. Michalinie Wieczor W PZPB Nr 8 poza !pracą in-
kiewicz. W kilku zdaniach ujęła struktorek wprowadzono 
świetnie zlldanin instrukto:rki; również inny rodzaj szkolenia. 

.,Zastajc>my tow. ,W'ieczorkiewicz Robotnik prócz doświadczenia 
lt brakarzy. Z dWllą pokazuje nam praktycznego winien pos,iadać pe 

j tcałkowicie bezbłęd/lY towar, ILt1.<t· wien zasób wiadomości tootl'etycz 
ny przez jej uczennice. Cieszy się, nych. Dlatego też pożądane jest, 
jakby spotkała ją jakaś osobista ra· aby robotnicy poszczególnych od
dość, Lecz za chwilę llTzechod::i do działów przeszli kurs zaznajamia
sąsiedniej tablicy, przy której imla jący ich Z podstawowymi zagad
jej uczennica wysłuchuje napom· nieniami ich pracy. Taki kurs 
nień przeglqdacza. Tow. 'Wieczor. urządził w .,bawełnianej ósemce" 
kiet/'icz pilnie przypatruje się błę· kieroWnik przędzalni, ob. Rutkow 
elom jakie zrobiła młoda tkaczka. ski. Od sześciu tygodni już co 
Następnie zaś idzie z nią razem do dzień,po pracy pozostaje ze swy
krosien i tam długo, cierpliwie. a mi robotnikami na godzinę i pro 
jednocześnie spokojnie uczy ją l wadzi kąrsy szkoleniowe. Tłuma 
tkać dobry, bezbłędny 'owar". czy zebranym, jak winna prze-

Tow. Zielińska biegać prawidłowa praca każde
go robotnika, od rozbijacza bel aż 
do układaczki przędzy. Zainte
resowanie kursami wzrasta z każ 
dym dniem, początkowo uczęszcza 

mówi o swej pracy 
W Oddziale II PZPB Nr 8 pra-

la na nie tylko nieliczna grupka 
robotników, obecnie przychodzi 
prawie 90 proc. załogi. 

Podobne szkolenie ma być zor
ganizowane także w tkalni. Nale
żałoby nie zwlekać dłużej z wy
konaniem tego projektu i !przy
spieszyć tym samym poprawę ja" 
kości tkanin surowych. W PZPB 
Nr 8 ilość braków dotychczas się. 
ga 15 procent i nie wiele extry 
zeszło jeszcze z warsztatów tkac ... 
kich. Do akcji szkoleniowej zmo 
bilizować trzeba grupy związko-. 
we, które w "bawełnianej ósem" 
ce", podobnie jak w wielu innycn 
zakładach pracy, nie biorą jeszcze 
żadnego udziału w walce o ja
kość. 

Masowe szkolenie powinno ob
jąć również młodocianych tkaczy 
z oddziału II. Obowiazek skłonie_ 
nia ich do tego spoczYwać winien 
na organizacji ZMP. Należy da 
niej .znaczna większość załogi, Nie 
stety, dotychczas órganizacja ta 
nie wykazała jakiegok01w!ek za
interesowania sprawami produk
cji. Nie tylko produkcji - or
ganizacja ZMP w oddz: ale II ist
nieje właściwie tylko w teorii. 
Nie wywiera żadnego wpływu na 
m.ło~zież.' nie interesuje się zagad 
memaml, nurtującymi robotni
ków przemysłu bawełnianego. 

Dopóki organizacja partyjna, Za 
wodowa i ZMP nic zaintere
sują się bliżej i konkretn;ej spra
wą walki 'o jakość trudno będzie 
PZPB Nr 8 wybrnąć z obecnej 
sytuacji. cuje druga i!l1struktorka, cie

sząca się wielką sympatią i za
ufaniem młodocianej, załogi -
tow. Bronisława Zieliilska. Zasta 
jemy ją przy krosnach młodej 
tkaczki, Stanisławy Dreczko., któ
ra nie może sobie dać rady z ro
botą. Na jednym warsztacie zro
bił się błąd, a uczennica nie wie, 
jak go zlikwidować. Tow. Zie1iń 
ska staje za krO'Snem i pokazuje 
jej, jak należy wypruć kawałek 
tkaniny i w jaki sposób w przy
szłości unikać podobnych błęd~w. 
Gdy wszystko jest już w porząd
ku instruktorka opowiada nam o 
swej pracy: 

Nasi korespondenci fabr))czni piszą 
IUll1lnlnllllntnlnIItIUIUIUII1IUIUlrt.UIUIUIIlIUIUIUIILIUIII.U'*1IIIIUIUIUłlllll'lllu.nIIlIH'III"IUIII'UlnIU •. III' 

f "Gdy .przychodzę rano do fabry. 
ki, sprawdzam najpierw, czy $ą 

obecne wszystkie tkaczki w mej gm 
pie. Jeśli która opuszcza pracę, 

dowiaduję się o przyczynach tego. 
Nnstępnie dogTądam, aby wszy,!lkie 
tkaczki 5prawd:=iły dokładnie sUm 

krosien, - wyczyściły sTrr:;yneczT,'i, 
nasmarowaly pręty i przejrzały pas 
ki. W razie jakiegoś uszkodzenia 
tr:('ba orTrazu za~'ia(lomić majstra, 
DaTej pilnuję, aby moje! uczennice 
dobrze lIapcllltly szpulki, ponlltgam 
im prz)' wciąganiu brzegów, fvyrórv 
nuję pokrzyżowllne osnowy. A poza 
trm liCZę je PTllcia towam. N aleiy 
bowiem tak u'YJ1Wć wątek, by nie 
"zmechacić" osnowy. Często tei 
chod;;:ę z mymi tkaczkami do bra
karza. W postępowani" z uczenni
cami m{lm już swój ustalony system. 
Nigdy się nie unoszę, nie kr::.yczę, 
gdyż to onieśmiela lub nart'et znie
chęca rhac::ll'i. Vu:ażam, te tdl{!' 

cej moina zd;;:ialać dobrocią j spo
kojem", 

Racjonalizacja 
Rozwijający się ruch racjonalizator 

ski zmierza do usprawnienia produk
tji na wszystkich jej odcinkach, wy
korzystUJąc wiedzę i doświadczenie 
fachowców i przodowników pracy. 
Zakłady nasze pod tym względem 

mają poważne osiągnięcia, gdyż w 
rlłmach "małej racjonalizacji"' na zło 
żony ch 21 wniosków, 12 zastosowano 
w praktyce, uzyskując w roku 1948 
6.117.972 zł oszczędnoścL Wnio~ki do 
tyczyły pl zeważnie usprawnienia pro 
ct'su technologicznego. 

w IP r36 
Of.7czędzając 50 proc, kalafonii, któ
ra sypana na pas '" suchym stanie, 
n\7pryski",c.ła się na wszystkie stro
ny. 

Dalsza dyskusja wykazała, że to
warzysze doceniają doniosłość racjo
nalizacji. a wyniki jej stworzą wa
runki przedterminowego wykonania 
planów. 

B. Łukaszewicz 
korespondent fabryczny "Głosu" 

PZPW Nr 36 

Racjonalizacja długofalowa znala-
zła zrozumiały oddźwięk na specjał- Warszawa dźwigą się z ruin 
nym zebraniu. poświeconym raCJo, 
nalizacji. 

Z ważn:ejszych wniosków należy 
wymienić wynalazek ślusarza tow. 
KowalskIego St., który skonstruował 
plzyrząd do nawijdnia nowych drom
li (bc;bnów przy samoprząśnicach), 
V,'ynalazek powyższy z uWlgi na 
trudności w otrzymaniu dromli, przy
(.zyni się do wyeliminowania poscol, 
a tym samym spowoduje wzro5t pro
dukcji 

Udoskonaleniem zasługującym na 
wyróżnienie jest wniosek tow. Za-I 
gielskiego, majstra tkackiego z od
d:tiału V·go, który zastosował bolc'~ I 
z jednej strony mające główkę - a 
z drugiej - otwór na przetyczkę. 
Stosowane dotychczas bolce gładkie 
cz~sto wypadały, co powodowało czę 
sle postoj~ krosien. I 

Majster Konarzewski zastosował I 
smar do pasów, składający się z ka- li 
łaronii przegotowanej z oliwą, Smar 
ten uelastycznia pas. }:!rzedłużając je Budowa osiedli roboiniczych 
ao Żywot co naimniei o rok. oraz za- na MuranowIe 



Nr 26(J 

lika 110 
przygotowywała zamach Sukcesy Wystawy Polskiej w Moskwie 

na: wolność W ęgiet 
i dążyła do wYlDordowania przywódCÓlł' lodu 

Proces Rojka odsłania kulisy zbrodniczej działalności trockistów jugosłowiańskich 
I 

BUDAPESZT. - W dalszym ci<).gu pro:c,n Rajka i jeg-o wspólni. 
ków , przesłuchiwani byli .oskarżeni Andrus Szalai, Milan Ognieno
wicz, Bela Korondy i Pal Justus. Wszyscy oskarżeni przyznali się do 
zarzucanych im przestępstw. 

"Demokratyczny Związek 
Słowian Poludniowy,h" 

age~turą Tito ' __ .... ____ ~ ~ 'E __ ... w.o_=,_. _ 

si' ego, FarY$sa i Geroe, zwrot fa
bryk, kopalń i banków kapitalistom, 

. zicmi - obszarnikom, terror w mia
stach przel1~ysłowych itd. 

robotniczym, o grupach trockistow- ł Zanim jeszcze nawiązałem łącz
skich itp. Wyliczenie wszystkich do-I ność z J:lgosłGwianami - zeznaje 
niesień, które ten szpieg policji Hol'- Justus - otrzymałem list od Pala 
thy'ego złożył swym mocodawcom, Demenyi (kierownika b. węgierskiej 
zajęło znaczną cześć zeznań oskarżo- grupy trockistowskiej), który przy-
nego. słał mi go z więzienia. 

Oskarżony w 1932 roku wyjechał Demenyi prosił, abym wprowadził 
za granicę za zgodą policj1 politycz- . l 
nej. Był wtedy w Wiedniu, Berlinie jego grupę do szeregów p':\rtii socJa 

demokratycznej. Wykonałem tę proś i Paryżu. 
W Paryżu _ mówi Justus _ ,od- bę. W ogóle dąż'yłem w miarę moż-

wiedziłem attache prasowego poseI- liwości, do zjednoczenia wszystkich, 
stwa węgierskiego Gyulen Gesztesi. niezadowolonych z, ustroju ludowo
Zal,:omunikowałem Gesztesi'emu swój demokratycznego, otrzymałem bo

wiem z Jugosła\'.rii polecenie koneen
kryptonim "E-17

H

• Nie zdolałem jed- trowania wokół siebie wszystkich sil 

Milan Ognienowicz przyznaje się 
'do winy. Oskarżony podaje, że zostat 
zwerbowany dla roboty szpiegow
skiej przez, konsula jugoslowiańskie
go w Rldapeszcie, który po::! płar,z
czykicm działalności dyplomatycznej 
szeroko rozwijał akcję wywiadowcz:), 
na Węgrzech. Ognienowicz zostal 
zwerbowany w konsulacie jugoslo
wiaJ1skim w maju 194.8 roku. 

Oskarżony Palffy, wezwany przez 
przewodniczącego, na pytanie o cha
rakterze reżimu, w wypadku doko
nania zamachu stanu' stwierdza, że 
miał to być rGŻim dyktatury faszy
stowskiej, ponieważ w wypadkr.ch 
takich nie wolno zatrzymywać się w 
połowie drogi. 
Następnie sąd l?rzesłuchiwał dalej 

Korondy'ego. 
~fe:'s~~c t:~~~~~'afid;~ntOl~~~~~iie.w~ trockistowskich na Węgrzech." 
1036 roku ,vróciłem do Budapesztu. Rozprawa trwa. 

Stoiska i pa~vilony Wystawy pcbkiego Przemysłu Lekkiego w ?<Ioskwie 
- odwiedzane są bez przerwy przez tłumy mieszkańców stolicy ZSRR. 

"Będąc sekretarzem Demokratycz
nego Zwi~zku Słowian Południowych 
- zeznaje Ognienowicz - organl
zowa.łem na Węgrzech południowych 
sieć szpiegowską i rozpowszechnia
łem materiały propagahdowe, ohzy-

Titowcy dbiecali pomoc 
spid(owcom 

Po w~nie - ciąg~e oskarżony - -~~~-~-~~~~~-~--~-~---------~-~-~-~--~~-~~~~-~~~ 

attache prasowy poselstwa francu- Niezwykle Moźyfeczne wydawnictwo 
skiego, Francois Gachot w Budapesz ,.., 

eie, zwerhował mnie na agenta wy-, L"! t . R d A · k " polsku Przewodniczący sądu: Co ]lan wie.- wiadu francuskiego, Przekazywałem I,.,era iRfa ~! z~.:"ec a po 
dział o kierowaniu spiskiem spoza mu systematycznie wiadomości o 151' 11 - II a. 
~'l'anicy ? przeciwieństwach między dwiema , 

. mane ~ Jugosławii. Zwerbowalem 
rozmait:veh ludzi, a przede wszyst
kim kupców, bogaczy wiejskich i 
nauczycieli, którym polecałem zbie
l'anie informacji intel'esującyc:!h mi
sję jugoslowiaJ1ską". 

W lipcu 194E 1'" po zamordowaniu 
. Miłosza Moicza, al'esztowa;10 kilka 
osób wśród Słowian południowych, a 
w tej liczbie również Ognie'nowicza. 
Po zwolnieniu Ogniellowicza zakaza
no mu wyjazdu z Budape,~ztu. 

Korondy: Z teg'o, co mówił Pa lffy, part~aml_ robotnr~,zymi, a po zj~dno- W pierwszym zeszycie "Lite::-atu-
wiedziałem, że titowcy wiedzą o spi- ,czemu ty.c:h pa,ltll - ? ,~chwab.ch ry Radzieckiej", wydanym VI ;ęz.y
sku, popierają go i na wypadek ko- KC Partu,.~ .,rok~ch, .JaKle zmme- ku ,polskim, znajdujemy o;ewie1ką 
nic~z ności obiecują. pomoc zbrojną, rz.a poczyn.lc. reakCja kle~'y~alna, o I szaro-niebieską ulotkę, zatyt~.1:(w.'a
'Wiedziałem o rozmowie Rankowicza plz~gotowywanych posumęciach rzą- ną .,Donaszych polslnch czyte!n:-
z RajIdem w Kelebii. Nazajutrz zaś du ltd. ków", 
widziałem, jak Rajk przez 20 minut Przekazałem mu też część mate- "Pragnąc umożliwić czyteJnikom 
rozmawiał z Dżilasem. Potwiel'Clziło rialu, jaki przygotowalem dla Jugo- polskim zaznajomienie się z aajwy
to w zupełno§ci ł=lczność Rajka z słowian. Mój kontakt z Gachot uległ bitniejszymi dzidami literatury r<1-
przywód::ami jugosłowiańskimi. nagłej przerwie z niezrozumiałyo::h dziecldej _ czytamy _ wydawnic-

gólnośc: 'kra jów demokracji ludo- wag krytycznych, znajduje!11Y :-.1 in. 
charakterystyczne zdanie: "Now" li
terat.ura. pols!ca jest Iiteratul'ą, kra
ju, który kroczy naprzód. Jej ~iła 
tkwi nie tyllw w tym, co "Jtworz~'ła 
i tworzy teraz, lecz i w tel przy
szłcści. którą brzemienna jest Jzi~jeJ 
SZlt literatura". 

wej, 
Pierwszy numer miesięcz:1;ka w 

języku polskim (l:piec 1949) przy
niósł w artykule wstęp:'l:;m pt. 
"Święto kultury radzieckiej" omó
wienie dorobku sztuk: ZSRR. ]:.0-
święcając szczególną uwagę twór
com - laurea tom Nagrody S~alini)w 
skiej. Artykuł ten daje nam OOl'az 
rezultatów. jakie os:ągają ar~y§ci 
kraju so'cjalizmu dzięki U3(,1'l,j-)\\,!, 
sprzyjającemu rozkw.towi twó::czo
ści. 

Oskarżony zeznaje, że za przeka
zywanie informacji jugosłowiańskiej 
organizacji szpieg-ows:dej otrzymy
wał wynagrodzenie pieniężne. 

Destrukcyina działalność 
zdrajców warmii 

Następnie zeznawał oskarżony Be
la Korondy. Korondy przyznaje się 
do winy. Ukończy): on Akademię 
Wojskową im. Lud'wika, a następnie 
oficerską szkołę żandarmerii i słu
żył w żandarmerii Horthy'ego, 

Korondy legalizował przybyłych z 

Prokurator: Pan mówi, że mieliś- dla mnie powodów w kOl'lcu 1948 1'. two przy Zwią.zlcu Pisarzy Radzlec-
cie użyć broni przy najmniejszym 0- ldch przystllllU,le do Wydawallia w ję 
porze ze strony Rakosi'cgo, Fal'kasa Titowcy z Sojuszniczej zyk'l polsldm miesiecznika al'ty3ty<."l 
i Gel'oe? Co pan nazywa najmniej- Komisji no-literackiego, lttóry wychodzi "ÓW 

szym oporem? Kontroli _ szpiegami nież w języku francuskim, D1~miec-
Oskarżony: To znaczy, gdyby od- ~=_ -1"~~ .• , __ • _ kim, angielsldm i hiszpańskim:' 

mówili pójścia :r. nam:. Cicmil zaznajomił mnie z majOJ'~m Kolegium redakcyjne złożone 7. 1. 
Prokurator: A więc nawet w tym Javorskim, który zaproponował mi Anis:mowa. F, Keljina. W, Nikuła ic

wypadku, gdyby opór ograniczył się współpracę. wa i D, Obłomijewsk:ego O:dwiada
do slów, micliticie ich zabić? W ten I Po pewnym czasie - mówi dalej mia. że na łamach czasopis 'na c,,:v
sposób tyll~? dla 'pozor~ powoływano I Jl!stus - ,J~vol'ski m~wił już znacz- i telnik polski z,najd:z.ie tłUl~\ lczenia 
SIę na zaboJstwo w razie oporu? ',me szerzeJ l zakomumkował, że Ran ' powleśc;, opowl~dan. utwo,ro:v dl a-

O:skarżony: Tak. kowicz proponuje mi ścisłą WSPół-1 matycznych zarowno z kSl<l~ek r')-
pracę z ich wywiadem. Chciałem od- syjsk:ch jak i innych naro,j,) N ra

Szpieg. denuncjator, agent mówić, ale Javorski powiedział, że dzieckich, 
titowski i francuski wie. o mojej ro~i w polic:ji Horth'ye- ,pzia! krytyczno-literacki ~r~l<lwia 

Powieść Ha.nsa Leberekhta obTa
znje życi~ wsi estońsIdej w przeło
mowvm dla chłopów radz:e,;!dr.:1 re 
pub1ik bałtyckich roku 1948. F-r?P'jś
cie od starego systemu g03T)')darki 
do kołchozo\Vvch form pracy - eto 
watek "Świateł \V Koordj". 

.szczególnie ciekawy dla nas jest 
arty,kul L Anis:.mowa "RozI.wit no
wej literatury polskiej'" 113pi 3any 
przez autora, który uczeslniczył w 
zjeździe literatów polsk:ch '" Szcze
cinie. Obok wieiu słów uzn'1i1ia dla 
nowej literatury polskiej, wyra~tają 
cej na gruncie wszechstronnej odbu 
dowy i przebudowy życ:a n'lrodu 
polskiego, obok wielu ciekawych u-

Zachodu b. oficerów HorŁhy'ego, a Sąd przeszedł. z kolei do przesłu
Palffy umieszczał ich na wyższych chania ostatniego, ósmego oskarżo
stanowiskach. W roku 1946 Koron- nego, znanego trockisty, Pala Justu
dy został przesunięty do wojsk po- sa. 
granicznych, gdzie nadal wysuwał Pal Justus oświadcza, że przyzna
na kierownicze stanowiska b. ofice- je się do popełnienia zarzucanych mu 
rów żandarmerii Horthy'ego. przestQPstw i uważa, że wysunięte 

go l pokazał mI fotokopię meldunku, zagadnien:a literatury i sztu,n n Ie 
jak~ prz,esłał. o mnie z Paryża Gesz-, tylko ZSRR. Zna)d~jemy ":' p:m t~k
tas! Hamowl. że artykuły, posW1ęcone zyCJU l1te

W kwietniu 1948 roku - zeznaje rackiemu innych państw, a w S7.cze
Justus - zgłosił się do mnie z po- j' --~~_......:._......:.~_....:..~~~~~--~~-~~~~--~~~-::--::-

~:~:l~:ik~;~~,o:cz:aleŻY ~~~j~/ :~~= Radio to pożytek i przyjemność 

W pierwszym zeszycie znajdu je
my ponadto opis życia lit '~ l'c;cKie?o 
w Czechosiowaej: i przemó'.vten:a de 
legatów radzieckich na K·)ag!"(>,ie 
Intelektualistów Stanów Z je 'lnoczo
nych w Obronie Pokoju, Wy')i~ny pi 
sarz i krytyk i nasz n:edawny go{.~ 
Surkow omawia pamflety M, Gorkie 
go o Ameryce. Teksty ty';h pamf!e
tów oraz bardzo c:ckawą v:!po
wiedź Maksyma Gorkiego 'la aniU!
tę d7Jennika amerykańskiego przy
nosi nam Nr 2 m:esięcznika_ 

Z okazji 2-setnej rocznicy urCld1.:n 
Goethego znajdujemy w sierpn~'o
wym zeszycie studium A. Maj'1to
wej "Droga i pOSZUkiwania Gnethe
go" oraz ,,1\fyśIi Wybrillle o 
Goethe'm~'. 

W obszernej b:bliograf:i rozumc
wanej W. Jermiłowa czytclhLlt po1-
ski znajdzie zwięzłe omówie!lie ostat 
nich nowości z radzieck:ej ~rozy. 

Uwagi Jerm:łowa bedą bardzo po
żyteczne dla czytelnika ~lskieg", 
któremu pomogą zorientowdć się w 
dużej ilości nowych wydawnictw ra 
dz:eckich, z których część już LO~t<\-W roku 1946 Korondy - w związ- przeciwko niemu oskarżenia są słusz 

ku z pogrzebem ministra obrony, Je- ne. 
ne Tombora - ściągnął na zlecenie ,jW 193,l.r0ku -: ~ówi Justus -:
Palffy'ego do Budapesztu wszystkie s:aną.łem JUZ c~łkoW1~le na platfo1'l11le 
oddzi'ały woj'/lk pog',raniczl).ych, tak,' hoclnzmu, ktor~go 1stot?' pol,eg~ła 
że granica w ciągu 5 dni ~aktyc,z.nie , na. w~lce Pl'~eclwk? ZWlązko":'l Ra-
była pozbawiona ochrony. I dZ1eckHmm l partlOm komumstycz-

kę przeCIwko rosnącym wpływom 
Związku Radzieckiego na Węgrzeci'l 
i w tym celu należy zjednoczyć tych 
wszystkich, którzy są niezadowoleni 
z ustroju ludowo-demokratycznego. 
Vadas powiedział mi, że, według in
formacji Rankowicza, wewnętrz W ę
gierskiej :partii Komunistycznej ist
nieje silne ugrupowanie nacjonali
styczne i że powinienem związać się 

Szpitale, szkoły i śwjetlice 
otf.zyąJu;ą odbior~iki radiowe 

la udostępniona czytelnikow: polsk~e 
, mu, a inne będą niewątpliwie ud<,

stępnione w niedługim czasie. 
Wśród wielu rodzajów pomocy na· 

ukowych niep~lednią rolę odgrywa 
w szkole . radio. Ułatwia ono pracę 
zarówno nauczycieloWi, jak i ucznio
wi, gdyż umożliwia młodzieży korzy 
stanie z odczytów i pogadanek, opra 
cc.wanych przez najlepszych fachow
ców, Słuchając prelekcji, audycji, 
słuchowisk i rel'''l rlaży uczniowie za
znajamiają się 7 rozwojem w ' darzeń 
politycznych i kulturalnych, a jeq.no 
cLeśnie bezpośrednio nadawane w 
szkole transmisje informuią ich o raz 
nlaitych zarządzeniach we własnej 
uczelni. 

V{ okresie najbliższych dwóch tygo
dni wspólnym staraniem fabryk i 
SKRK 7,radiofonizowane zostaną świe 
tUce PZPB Nr 8, PZPB Nr 5, oraz 
swietlica młodzieżowa PZZPJG (tkal 
nla 9) przy ul. Karolewskiej 62. 

Qm. . 

Rajk przygotowywał Już wtedy - ciągnie oskarżony -

, spisek • utworzyłem grupę trockistowską, 
której daliśmy nazwę "opozycji". 

"Palffy w listol'ladzie 1946 r. za- Grupa ta organizowała oszczerczą 
proponował Rajkowi, aby mnie przy- kampanię przeciwko Związkowi Ra
jął do policji. dzieckiemu i Węgiersl\\jej Partii Ko-

W roku 1947 - zeznaje dalej Ko- n:unistycznej. Policja Horthy'ego po
rondy - otrzymałem od Rajka roz- pIerała naszą działalność. W sierp
kaz, zorganizowania batalionu zmo- niu 1932 roku zostałem aresztowany. 
toryzowancj piechoty, który by moż- Peter Hain (b. szef węgiersli:i'ej 
na było szybko wprowadzić do akcji. policji politycznej) poznał mnie i za 
BatalioIl' taki został utworzony ze proponował, ażebym pracował dla 
zwolenników Horthy'ego i uzbrojony policji -politycznej. Przyjąłem tę pro
tak, że mógł w każdej chwili by~ pozycję i podpisałem odpowiednie 
skierowany do wykonania poważne- zobowiazania. 
go zadania. Prze,'Vodniczący: Kogo pan zdra-

Pewnego ra'zu wezwał mnie do si e- dził ? 
bie Rajk i zaproponował mi utwo- Justus: Donosiłem pQlicji o dzia
rzenie specjalnego oddziału, l<tórego łalności komunistów w legalnych or
zadaniem będzie aresztowanie Rako- ganizacjach socjal-demokratycznych 
si'ego, Farkasa i GeroeH

• Budapesztu, o Endre Galu, Istvanie 
Przewodniczący: Co panu było wia Kende, Beli Klermanie, Istvanie Ta-

domo o celach spisku? Iri, Janosu Kadare, Berlinerne Galgo-
Oskarżony : Wiedziałem; że celem ~i, Palu Sedestiene, J anosu Micse i 

spisku jest przywrócenie władzy re- mnych. 
akcji, aresztowanie - a na wyp.adek Oskarżony zbierał i przekazywał 
oporu - fizyczne zniszczenie Rako- policji informacje o sytuacji w ruchu 

z tym ugrupowanieIn. 
Po zjednoczeniu dwóch partii ro

botniczych, wypadło mi spotkać się 
z Vadasem jeszcze jeden raz jesienią 
1948 roku. Powołując się na liczne 
instrukcje Rankowicza oświadczył, 
że naszym celem winno być odsepa
rowanie Węgier od Związku Radziec
kiego i przeciągnięcie ich na stronę 
JugosławIi. W tym celu - powie
dział Vadas - należy obalić istnie
jący rzą.d. Pytał mnie, jakie siły 
mogę oddać do dyspozycji- dla tej 
akcji. 

Vadas powiedział mi, - mówi o
skarżony - że w swej walce ze 
Związkiem Radzieckim liczą Jugo
słowianie na bardzo silnych sojusz
ników i zrozumiałem od razu, że mo
wa tu o Anglosasach, głównie o 
USA. 
Oskarżony stwierdza, że wykonu

jąc instrukcje Rankowicza, odnowił 
kontakty ze wszystkimi starymi przy 
jaciółmi-trockistami i utworzył dwa 
nielegalne ugrupowania. 

Dzień 22 lipca przyniósł szkołom 
Łodzi oraz województwa wielką i mi 
łą niespodziankę. Mianowicie, 150 
szkół otrzymało apara~y radiowe. 
Obecnie w miarę zgłoszeń Społeczny 
Komitet Radiofonizacji Kraju przy
st~puje do zradiofonizowania jak naj 
większej ilości szkół w naszym mie
ście. 

Plan radiofonizacji ~zkól przewidu
ie uruchomienie instalacji w szkole 
TPD przy .ul. Marysińskiej 100, w 

Ruchliwy Społeczny Komitet Radio 
fonizacji Kraju pamięta także i o 
szpitalach, W najbliższych dniach 
zradiofonizowany zostanie szpital na 
Radogoszczu, szpital dla płucno
chorych przy ul. Kosynier6w GdYll
skich, oraz dzięki staraniom Towa
n'ystwa Przyiaciół Szpitala Anny 
Minii, tenże szpital. 

Tak przE'.dstawiaj ą się plany radio
fonizacji na najbliższe tygodnie, Pla
ny dalsze zależą od inicjatywy sa
mych szkół, świetlic i szpitali. 

Dla przypomnienia raz jeszcze za
wiadamiamy, że wszystkim szkołom 
i świetlicom młodzieżowym udziela
na jest subwencja w sumie 10,000 zł, 
zaś należność za radiofonizację roz
kłada się na dogodne raty. 

Z za:nteresowanfem przęczy':UTIY 
r6wn;eż pracę D. Błagoja o R.ldi
szczewie ("Radis.zczew a 'PrzyszłoŚĆ 
Rosji"), jednym z pierwszyc"!l rf'woJu 
cyjnych pisarzy Rosji. Jedną z naj
ciekawszych sztuk teatralnych, gra
nych w ZSRR i za granicami tego 
kraju, jest komed:a Anatola S0f:-o
nowa ,.Moskiewsk: charakter", z kt6 
rą czytelnicy polscy będą się tn1gU 
zapoznać w drugim numerze .,LHe
ratury Radzieckiej". 

Ukazanie się polskiego wyd!ł:'1:a 
"L:te'ratury Radzieckiej" ~ap~łn!a 
poważną lukę w naszym ż,y-ciu klll
turalnym, Witamy to wydawnictwo 
z żywym zadowoleniem. 

Jak potrzebne bYło to wydawnic
two - sądz:ć możemy po fakcie, ~e 
pierwszy numer "Literatury Ra
dzieckiej" - rozszedł się w c:ą~ll kil 
ku dni - i obecnie trudno go otrzy
mać w księgarn:ach, 

Drugi numer miesięczn:ka (sierp
niowy) jest już również na wyczer-
paniu. 
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go z zeshn;" Doetę, Na jednym ~ 
wieców Rajnis wygłasza. płom:en
ne przemówienie - swóje credo 
j::olityczne: 

tosem tych walk, głęboko zapadały l Ciągnie go wprzęgnięty zamiast czestnika walk rewolucyjnych, 
w serca rewolucjonistów. Powta- kcmia niemłody chłop, Plekszan Przemawia na tratwach, w bara
rzały je tys:ące robotników i chło- dowiaduje si.ę od chłopa, że padl kach robotniczych i na zebraniach 
pów, walczących o swoje prawa - mu jedyny koń, a jutro przyjeżdża konsp:racyjnych. Dokoła r:iego gro 
przeciwko rosyjskiemu caratowi, do majątku baron i trzeba wyko- madzą się ludzie pełni wiary w 
niemiecko - bałtyckIm baronom i nać obrok... Plekszan chce dać sly mas pracujących. 

, łotewskim kapita'listom... Wi.ersze chłopu pieniądze na nowego konia Naród łotewski staje do walln. 
Rajnisa, pełne wiary w zwycię- - ale chłop odsuvira rękę, wyc~ąg- Robotnicy wychodzą na ulicę z czer 
stwo narodu z nową siłą rozbrzm'e niętą z datkiem. Nie, nie weźmie wonymi sztand'lrami. W plerw
wają dziś w sercach mas pracują- pieniędzy.,. Nie tylko on jeden szych szeregach idz,e Rajnis. 

- My, Łotysze, waJc'1.ymy o wol , 
ność, walczymy o swobodny roz
wój naszej kultury n21'odowej, na 
sze!'{o łotewskiego języka i naszych 
cech narodowych ... 

cy~h radzieckiej Łotwy,' jest w t~kiej s~~acj.i.-. a prz.eci~ż Ale carscy dragoni rozbijają de-
Przed w' dzem ukazuje się odle- wszystkim kont k';lPI~ me mozna. monstrację, Rajn:s zostaje areszto 

gła przeszłość _ początki ruchu Ta pełna godnoscL l rozsądku po wany i postaw lOny przed sądem, 
robotniczego... II HI tlił ''''"'1 Ił' ""1111 " .. Inllllu .. 'Ił''''''' ...... ,,,u .......... ,, ... ,,,,,,. ,nIU"UIlUIłI""U"fI"111",IIIIIIUII .. , II "" .. nlt~ 

."Janis Raini.s'~ . 
Film o wielkim poecie nctrodowym Łotwy l vllelklm bOlowmku 

Gdy rewolucja 1905 roku został~ 
stłum' ona, partia poleca Ra;n:sowi 
uda.ć się do Szwajcarti i wydawać 
tam Lteraturę partYjną. Przed wy 
jazdem Rajnjs składa przys' ęgę: 
"Przysięgam w?lczyć o sprawę 

klasy robotn cze] aż do śmierd, 
walczyć o szczęśc:e ludzk03Ci, pó
ki s'ły starczy!" 

W filmie "Raj ni l;i" występują 
wyłącznie aktorzy łotewscy. Rolę 

s~,awa chłopa zaimponowała Plek- W nocnej scenie, procesu zami.ast poety odtwarza artysta Jan Gran-

. wolności '. 
" •• ''''' .. ''11111111 ... ,111111111"" " ... ,111111,.1., •• 1.,1111.,111'11""'''111111111111111111111111''1111111''''''1'1'11111'".,.,nl""IIIIII" 

Janis Rajnis rozmawia .z chłopami na froncie, 

Koniec . XIX-go stulec:a ... 

Młody adwokat, Jan Plekszan, 
po uko:6czeniu Uniwersytetu Pe
tersburskiego, w~dnlje po ł",otwie 
z plecakiem na ramieniu. Spoglą
da na pola, wpgórza i gaje, wchła
nia całe pi~kno ojczystej ziemi. 
Ale cqż się dzieje r.a tej pięknej 
z:emi? Przed, oczyma Plekszana 

szanowi, zapytał go o nazwisko. ostatn'ego słowa recytuje strofy t:n. Stworzył on szlachetną i pełną 

R '" ł l d . swego wiersza "Dzień sądu osta- prawdy żvc:owe]' postać na]'wybit-" ajllls - us ysza w o powle- -
Na ekrany Związku Radzieckie 

go wszedł obraz "Rajnis", najnow 
5ze dzieło Łotewskiego Studio Fil 
mowego. Film ten wzbudził szero 
kie zainteresowanie widzów. S.~CZe 
:rze, wiernie i z wielką s 'łą ?rty
stycznego wyrazu opow~acla on o 
kla:::yku literatury łotewskiej, któ 
rega twórczość zW:c1zana jest Z. re 
wolucydną \val1~ą łotewskich mas 
Jlracuiacych w ol-rvs1.e pierwszej 

rewolucji rosyjskiej 1905 roku. przesuwRją się okropne obrazy 
Janis Rajnis - utalentowany nędzy i wyzysku. I wtedy w 0-

poeta i dramaturg, świetny tłu- czach jego rozpala się błysk gnie
macz Puszkina, Lermontowa i ar- wu. 
c:ydzieł literatury światowej, bo- Następna scena filmu mówi o 
jowy pub!' c,vsb, twórca współczes tJ n;~ w jaki ~posób poeta znalazł 
/lee) lotews::ie~o j ~lyka Ucrac- SWO] pS811,(10I~lm, zanl!? Jeszc~e 
k'::eo - był płQmiennym działa- w ed7.1~ł, ze Jt',go l~~Z~'lSko stallle 
czem rewolucyjnym, czynnym U-l s ę głosnc w hIstorll lIteratury. 
czcstll1k ' cm wa,Ik mas ~racują- Po WZll?Slącej się W, g'órę drodz~ 
cvch. JelLo DoeZle. Dl'ZCUOJone ua- posuwa 51E~ wolno woz chłopski. 

d tecznego". W wierszu tym mówi o niejszego poety Łotwy. Reżyser 
zi. sądzie, który sprawować będzie filmu, Juliusz Rajzman, tak wier-
Dla takich Rajnisów trzeba żyć, wyzwolony naród nad swoimi c :e- nie odtworzył w nim atmosferę 

~na n~ch trzeba walczyć, w i.ch miężcrlmi. . 1905 roku, i.e przez cały czas od
lm emu prze~awiać... I kiedy po Rajn~s zosta;e sĘazany na zesła- czuwa s ~ę wzni0sły nastrój ruchu 
pe.wnym czaSle młody ~le~zan za n e. Na Syberii pisze tom WIerszy rewolucyjnego, wiarę w przyszłość 
ml~szcza w pras,e swo~ p:erwszy "Posi.ewy burzy", które doc;erają i zapowiedź wielkich wydarzel'l, któ 
bOJ?wy . artykuł pubhcys.ty~zny: s~ybko na ulice ogarn : ętcj powsta I re przyniosły narod~wi łotewskj~
poaplSUJe go nowym nazwlsklem '1I1lem RygI. I mu warunkI swoboąnego roz·.voJu 
"Raj~:s":. .,. ,A oto inna ~cena:. rewoluc,yjne w, wie,lkiej rodzinie narodów 1"a-
Dalej wIdzImv Rallll!ia lako u- illlasto urOCZVSCle wIta wraca lace- dZlecklch. 
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KOMU WINSZUJEMY 
Dzięki pracy grup r ue II pOSiedzenia MRM 

w Koniecpolu 
Dnia 17 bm. odbyło .się w Ko

niecpolu plenarne posiedzenie 
Miejskiej Rady Narodowej. Posie 
dzenie z-agaił przewodniczcy MRN 
ob. Mie.czysław Smolarski, który 
lla.>Stępnie wygłosił obszerny refe~ 
rat pt. "Watykan, a nasza rzeczy
wistość". Mówca omówił wrogą 
i antyludową politykę, Watykan11. 

uzyskamy większą wydajność , Czwartek, dnia 22 września 1949 r. 
Dziś: 'l'omasza l· • rOlUrłlictwle 

W AŻNIEJSZE TELEFONY 
10 - Straż Pożarna 

Wytyczne planu sześcioletniego 
uwzględniają w szerokie.i mierze 
zagadnienie zwiększenia zarówno 
plonów z hektara, jak i hodowli. 

Grupa prowadzi także pracę s<.:-I ornanizowanie grup hodowców krowego, producentów warzyw 
ffi9kształceniową, dzięki której świl'l i grup plantatorów roślin owoców. zbóż i nasion selekcyj
przy pomocy instruktorów oma- włóknisto-oleistych, gdyż właśnie nyc11 OE1Z qrLlpy plantatorów cy
wiać się będzie i udoskonalać me te(J"o surowca oczekuje aparat korU i tytoniu. 11 Urząd Bezp. Publiczno 

:12 "Głos Radomszczański" 
12 R. S. W. "Prasa" 

m'::l ujęcia w odpowiednie ra' 
my organizacyjne wy.siłku rolni' 
ków. zdążających do podniesienia 

tody produkcji,. Aby rol~lik mógł spółdZielczy i państwowy. W miej Powiat radomszczański może 
zawsze normalnie produkować, scowościach, gdzie jest rozwi-nięta już na tym, oc~cinkLl pOć:lzczycić 
grupa opracov .. -uje dokładne zapo hodowla pszczół powsta.ią qrupy się pównymi o~iąqnięciami. Nie _ Po referacie wywfązała 6ię 0-
trzebowanie na nasiona, nawozy, pszczelarzy. tam, gdzie rośnie Oznacz:! to jednak, 7.e wykorzysta żywiona dyskusja, na zak<lńcze
sadzonki, narzędzia i tp. morwa zakłada się grupy hodow ne zostaly wszystkie możliwości l1i~ której zebrani uchwalili je" 

13 Powiat. Komenda M.O. 
51 Miej~ki Komisariat MO. wydajności swych gospodarstw 

stworzono grupy producentów. 
91 starostwo Powiatowe 
50 Szpital Powiatowy 

Jeb zadaniem jest powiązać swo
ją pracę z planami państwowy
mi. 

W chwili obecnej yicrwszopla ców jedwabników. Powstają qrn' i że ilość zorqcmi,ZOW'3.11ych ~TruP 
d t ym 'I l d . d b ' dnogłośnie re.zolucJ·ę, potępiaj'''cą 

163 Pogotowie Ratunkowe 
PCK. 

nowym za a11lem. s O]ąc . 'pr~ea py 10 owcow ro l:eg~ IDwema' jest już z:tdowaJająca, Związek ... 
Zw. Samopomocy Chłopsklej, Jest [za, grupy plantatorow oumka cu, Samopomocy Chłopskiej musi"\do stosunek Watykanu do Polski. 

Grupa, jednocząc \V sobie ludzi 

DYŻURY APTEK 
Dzisiejszej nocy dyżul'uje apte

ka mgr Rudzińskiego mieszcząca 
się przy ul. Reymonta. 

o jednakowych zainteresowll-
'niach. ob2jhluje .swym działalliem 
to wszystko, czym żyje wieś, Gru 
pa decyduie. ile kto powinien za 
siać rzepaku, czy łmraków cukro 
wy'ch, deeyduje, komu i ile przy 
dzieliĆ' nawozów itp. 

, łożyć wszelkich starań, <łby z każ Oma,'liając sprawy bieżące 00-
•••••••••• ,. •••• III"II.DQ.II .... "' •••••• all ........ Il ............... "!I."lIlIa •• C ••• ""'Ull!a..< d' . k ł . '1' '1 b l k' kłyOd' , uy1'1 mem ZWJę sza a Slę 1 osc rU3ZlOno o ącz l SZ o zaw 0-

Ob. TATARA 
· zorqanizowanych w grupy produ- wej, znajdującej się na terenie 

l BARYL~.L~ centów, miaGta., Ka.. 
-\.. łlIUUtł .. nłrlłlu'nHII ... II'ull.eulllu.lllł .. 'llłłlul l.n.~'"II' ... ~"IU"U'''I .. ''łłłIUII.II''ln.ł1ll1lltllł .. lIll'łł ILl.I'' .. I.U.ł. 

. wiodą prym we wspć!zawodn;ctwie Wzorowe przedszl<ole TPD 
-;.- !\:INA: 

:Kino Wolność uj. Narut-:nvic.za 8 
wyś,vietla filTil pl-odukcji radziec
kiej pt. "M:łoda Gi'iardla". Począ
tek seailsó,T/ VI dni powszednie o 
godz. 18 i 20-tej VI niedzidę i świę 
ta porańki o godz. 10 i 12-tej, se
a.nse popołudniowe o 18, 18 i 
;?,O-tej. 'Cena biletów 11:3. poranki 
'.vynosi 25 ~ł. na wszystkie miej-

Odpowiedzi RedakCji 
Ob. St:1nisława Bocheńska. Cilęt

me Skorzystamy z Was'Z::j wsp'Ół

pracy. Artykuł, ldóry obYwatelka 
przesłała nie był już lllrtualny i dla 
tego nie ukaże s· ę .na łamach na
n;~go plsma. r'ro;:'imy pIsa c () ży~ 

f F e współzawodnictwie na terenie hllty "Edwarc.~;v" bierze .udzial 'lcięk
$ZOŚĆ załogi. W sierpniu 1111 czoło współznwodniczc;c)'ch w Musie pien!..'szej 
u'j'snnql sit,; Edwltl'd Tata,.". htóry m;yslwł 27.06 punlcta. Tuż za nim ula. 
kou)(lł się ob. Feliks [(urewal ::; wynikiem 26.31 Fwrlrtów. 

W Radomsku 
Towarzy.stwo Przyjaciół Dzieci 1 ką salę w dawnym budynku Po' 

w R"domsku zorganizowało wzo- wiatowego Komitetu Opieki Spo' 
rawą świetlicę dworcową, w któ, łecznEj. Sala jeot bardzo zniszczo 
rej młodzież szkolna, czekając na. Za kilka dni oddana zostanie 
na pociąg, odrabia lekcje, urucho do remontu. 

W hlasie drllgiej przodlfje Edward Baryła i PiniI' SohołowsT:i. Praco. 
wnicy ci przekroczyli normę techniczTI(l mniej więcej o 30 prucent. 

Warto jeszcze podhreślić, że ol,. Tatara tfJyprodukou'ał jedynie 2,6 pro-
cent bruków. f 

miło szkołę TPD i zornan[zowało ~Cierowniczką przedszkola fest 
przedszkole. b IT • • k p. d k I 1....., 
P '~"o 1 l TPD "" ; o .... arpms. a. Izersz_ o e sruzyc 

s~a_ 

('iu młodzieży szkolnej, działalno

śti ZWIązkLl Samcf,omocy Chłop
ski"j i innych aktualnych zagad. 

Adres Redalicji 1 Administracji lJit;niach. 
Młodzież nie docenia ał(cli 

r.,,,,QoZKO, e mleSCI s·ę we i . • I . " 
wspaniałym budynku, który w' moze Wle.u mnym za wzor, gdyz 
roku bieżącym zo"tał g.runtowDie! ob. Karpińska jest doskonałym 
oar.estaurowan~ . Remont ten kP-Ił gospodarzem. Jej wysiłkom nale 
szlował ponad pół miliona zł. 7.y zawdzięczać, że przedszkole za 

"Głosu Radomszczańskie~o" I .. Sz~' . Ci~fr~Y J:l~.": że 'l'o.wa~zy~~ 
Radomsko, ul. Reymonta Nr 39 chce ~ na~1l WSpOJj:lLucowac .. WSpOl korespondencyjnego szkolenia Z początkiem bidącego roku do l0p.:ltrzone zostało w masę zaba

przed.-szkola zapisało się aż 130) w:k. Wyżywienie VI przedszkolu 
dzieci Tak w[slkiej ilaści nie I jest bardzo dobrE, Dzieci przyby· 
mógł jednak pomifścić stary 10- waią z każdym dniem na wadze. 

Administracja - tel. Nr 12, 
czynna codziennie od godz. g-ej 
do 16-ej. 

praca 1:1 Jest niG tylko poządana, 
ale na.wet Iwnie:;znfJ. Ró"vniei i 
Wasz materiał był n ieCO spóźnio

ny· Prosimy o Czę3tsze !,']rcspoIl
dencje, 

Po ljednoczeniu orgaillizaeji 
młodzieżowych po'\Vstalu kor e
~ponden cyJna śre,dnia szkoła 

ZMP z siedzibą.. w Łodzi. \V celu 
ułatwieni.a lnłodzi.eźy z te'ren1.l 

We młasngm zakresie 
zmontujemy konieczne maszyny 

- lDówią loobotniey Fabryki Metalowej Nr 2" 
Na ostatniej naradzie wytwór

czeJ' która prlZed ltitlwma dniami , . 
odbyła się w Fabryce MetalOweJ 

wyników współzawodnictwa pracy. walski omówił sprawę poprawienia 
Mówca zaznaczył, 7..e· dzięki współ- !wminów na oddziale metalowym 
zawodnictwu średnia norma pod- Ot-az zabezpieczenia kilku maszyn. 
niosla się z 115 procent do 125 pro \V czasie dYfkusji odnośnie ochron 
cent. Najlepsze postępy widać u na pasy uzgGdniono, że wykOna je 
składaczy pracujących na nowych ob. Pukacz, którego uczyniOnO jed 
przyr,ląda:::h dO. składania łańcu- \n~czeŚ:JjeOdPOWi0a~:dalll~1Jn za bez
chów Pracown'.cy ci. znaczni.e pod Pleczenstwo przecl\\,poz:,>,rowe zet-
niEŚli produkcję. kładu. 

W dalszym Ciągu narady ob. Ko- W. 

Niedobrze się dzieje 
w Kole Ligi Kob:et przy, Szpttalu Powiatowym 

Nr 24 oprócz planu produkcyjnego 
na rok 1950 omawiane były także 
;o;agadnienia 'bieżące. I tak ob. Zyg 
munt Bartnik złóżyl s'prawo.zdanie 
z postępu prac, 'Związanych z grun 
townym remontem jednego z 'bu
dynków fabrycznych. Mówca 
stwierdził, Że praca nieCO się opóź
nia, ponieważ odczuwa się brak 
takich materiałów budulcowych, 
jak drzewo i cement. W wyniku 
dyskusji, 1fstalono, Że cement po
trzebny do remontu (Zostanie \VJ'p'O
życzony z Fabryki Tektury w Rze-
kach. Drzewo winno nadejść w nie- Kolo Ligi Kobiet przy Szpitalu okrEsie do trzeciego etapu w'spól 
dalekiej przyszłOŚCi z "Pagedu". Pow.iatowym w :Radomsku zorga- zawodnictwa i większo~ć prac już 

nizowane zostało w okresie pierw wykonały, lylko koło L. K. przy 
Kierownik fabryki ob. Szewczyk, szego Etapu wspórzawoclnictwa Szpitalu Powiatów-ym nic w tym 

poruszył sp.rawę budowy We wla- kobiecego, czyli pod koniec lute kierunku nie zrob'ilo. Nawet nie 
snym zakresie drugiej spawari{i. ',lO br. Początkowo kolo rozwija' brajo ono udziału w tych pracach, 
elektrycznej do spawania łańcll- ło się dob.x'z~. z. każdym .~niem k.tó.re cz~onkil1ie l'ad?ITlSzczańskiej 
chów (przewidzianej w planie in Kz:astała Jlos~'o)eno cz~onkll~, ",Je' I Lifll., ~oblet pr?w~dzlły '.'V n~szym 
westycYJnym na rok 1::14\). Do 'LeJ d~c,k. w okresk ostalD1ch tIz~ch , lni€SCle ,l pOWlecL~, ofJaro"1!]Clc 
pracy postanowiono pr,zysLąpić w mlesl9cy . praca w ko.le L. J<: sta-I na o~lb\.l;lowę k~ąJl: parę tySięCy 

, 'bl'" b d . nl nęła l n:e odbyło Się am JedaO,' godzm aobrowo,ne) pracy. 
na) l~ZYC nla", 1. , . - C l k" Z l 1< l b I . I zearame. zon 'lIlIe arzą( II o a ra.y 

Kierov:nik personalnY ob. EU~e- Wszystkie kola Lini Kobiet w 1 ud.z~al we wszya~klclI o?p~awa~h 
lliusz śled~; zlC)żyl sprawozdanIe z Radomsku przy;,tąpily w 06tatnim kOb!ecych,. al~ me p.o~zle~lly Sl(~ 
__________ -__ uzyskanymI wladomo"cJ'anu 'z ma' 

Nosi h.ore§pondencl n,fszą 

Ekipa łqczności PFMG Nr 1 
we wsi Nieznanic.e 

Przed kilkoma dniami ekipa torski na~r::ej świetlicy, który wy-
łaczności m'asta ze wsią Pallsiwo r.tą.pił z begatym programem ariy
wej . ./.< 'abryki .Mebli Gięcych nr 1 stycznym. 
udała się d:..· wsi Niezns.nic(! (gmi- Ekipa zos tala serdecznie przy jQ-
na Kłomnice) celem wzięCia tidzill- ta prz:;z micjseo,,~ą ludność. 
łu w uroczystościach dotynko- \ . KorespondEnt ,.Głosu" 
wych. Z eldpą udał się zespót ama- R. Mazurkiewicz 

są członkowską. Wszys lko to ra 
'lem sprawia, że śmialo można ,za 
pytać, czy kolo t'o w ogóle istnie 
je? 

Taki stan rzc;czy musi ulec raely 
kalnej zmianie. Pod,stawowa Orga 
n'zacja Par. t PZPR przy szpita
lu winna zainteresować się kolem 
Ligi Kobiet, ożywić je'go clzielal
!10ŚĆ j pomóc koleżankom W· pra
cy orgall izacyjnej. Kolo Ligi Ko' 
biet przy Szpitalu POwiRfowym 
winno wziąć przykład 'l kół fę.
brycznych. i terenowych i uaktyw 

I nić swą pracę· 
(Tom) 

Zarząd Powiatowy ZMP ogłasza konkurs 
'11a l1.ajlepszą pracę kola 

\V ZWią7.ku z m"i<:::ym otlb y<'; I Jp,p ~ZE' v, ,konanie tych ZCldcló.·, pi-:3.l1e zOI3!an'l na konto kola za 
się w dnictcll 5 i 6 JistOPiHlo hl'. KOlO 1', y,-6iniajflce się IV prd( y ~'lcz or~r.jn[zoWajlie w t2rmin.ie ze-
zjazf}eID viojE::'\\'0d::::,-lm Zl\1P Ze. - crr,I:l'izilcyjrH' i 1':llJ,cdzol13' Z:J ~ t(t - , brem!", za ni ·onddesla ni.e sprawo
nącl Pow :::ttowy po:ec:ił Y;JZ y3t-, n:e pi~(" : olal1lpoi.';ym ri3clloodbior-I .. :iL'l1:a onz pi('wykonanie pole' 
klm podle~lh· n.1' sobie kc;om llPO- ;'ljl':len,. K m~;:ul's llw.1 od 10 Wl'l'21 (PI'I Zarzadu l'o\',:,)\ov..-rqo. 
IZ1)clkoYv'i1ć ..sprawy orgullincyjl"?, Ś:l'" ck, JO 1 :::~UOJdll br. Punidy I Pllnktacj e II konkursll' pro\ra
\~?111(';.:: akc)ę. ~~erbllnku do orga j :l0c!c1~!1~C' uly;,k,Ul" si~ przez,: J:\I(')' I dzi{ będzie pre7.nlill:l1 Zarzadn 
llllaC11, r;o'J.mesc stall prcllun:J eJ'il oOWill'lC Gł01l!\.OW. 'lOrgalilzowa- r . . . . 
ty pism 11,jodz.i : iowych f)idZ I n: ~ ,"ec:pohl ~w:et1ico'.1 qlO i spor- Powlill:JI\f'qO, Przek,Ol1alll .Je:>te!;-
wziąć ucLillt w z]);ól·k.:1cl1 orfjdni·! towcr[o. lCIilllnawe T!'1d5vlanle l mv, ż~ II tei szlac-helnei Iywclli' 
z<lc'Yinych ;Hl b,l~OVię CC'llral'1e- ,I SJ?rawozr13!i, zbtld?wi',nie 10 mtr. ' i~cji, mDjąceJ. De: celu podniesj~
gr) Dmnu MłodzIelOwego \,' \Var- i bile.! droql. 7ebrame złomu, zorg"! Ime l uSpraWI11Cllle pr.iJcy Or~F1Gl-
5zawie. , I nizowanie s :: kcji zaWOdOWO-nO-

1 

zacyjnei l1:e zabrakl1l8 żadnego 
. Z.arzcld P')','il.".towy Z.~lP w R~- i spoclarcz?ch, terminowe .. oplacanie kołR ZMP owskiego. 

CJom;;ku oal:)6,1 konkms na na.l' I składek ltD. Punktv ujemne za' (SłilW) 

naucza.nia, znrg'll llizoWan\-rll zo 
stało kilkadzie.si&t ośrodków 
clyda !;:t\'('Z,ll.\,C h. w któl'~-ch ucz
niowie korzystać mogą z porad, 

kal i przedszkole otrżymalo wieI Szel. 

o<.lJJy\\·aC konI0renc.ic z nau('z~' - SfodefłH fJU1J}!!!!JI.~!!-!/Ilłter8!.,'!.!.:!!~ 
cielami (l,raz zdawa6 egzaminy. 

"V ubiegłym roku szkolnym 
do lwresp'ondencyinej średniej 
sz,l,ołv zgłosiło 'Się p'l'zeszlo 5.000 
ml{l'll'zieży_ rekl'utu.iącej się prze 
woi;nie ze śl'{)l([owii>ka chło·pskic 
go t robo·tnicz,cgo W· _ hieżą.cym 
roku liczba ta wlz,l'ośnie kilka
krotnie. 

Akcja l'OZpow .. zechniania kUl!'
sów koresponde.llcyjn)·ch \\' te
j'enie jest Pl'O\V8.L17.0'lla PIHn'gicz" 
nic. Rez,u:totell1 tego .iesL znacz
ne zwiększenie się kandydatów, 

Duże zmiany w Gospodzie ludowej 
W związku z listem naszego czy 

telnika p. t.: ,,0 Gospodzie LucIo 
wej słów kilka", który ukazał Sl~ 
na łamach naszego pisma w dniu 
6 bm., kierownictwo PSS-u skró
ciło rrodziny pracy personelu Go' 
spody Ludowej. Jak podawa1iś
my, pc'Tsonel zatrudnIony byt do 

tychczas bez przerwy od godz. 1 
rano do 11 wieczór. Obecnie uru' 
chomiono dwie zmiany, przy 
czym pierwsza zmiQna pracuje od 
godz. 7 do 15'ej, druga natomiast 
od 15 do 23-ej. 

Rezultatem tej innowacji jest 
sprawniejsza obsługa klientów. 

pl'agl1:;t,cych ta. c1ro~·ą.. zdoJJyr: A'e"sffJ!l1łdróUJ 
\\' \'k "1ztalcen ie. 

_ - I~~~~:/m~ieil~~~~:~ltk st·~~~~~:i~~ I Przygotowania do miesiąca 
Dydaktycznego w Radoll1sku dyr. ł h" • ,. I k d· ke Ił 
Si~()l'ow.i~~7.,:- . że li.cz.l:v ,uc.zl:i(),~'" pOD pulenia przyaaznl pO S 0- ra zlec lej 
Dumo ,\ ~z5:,;tko. 1110 w"t ,le:,;/.( re i.') \f ! 
dosla'tc'czni.e duża. C7.0 ·: Ć mio- W . l .. l' b t l' l' J ł . l t· 
dziel\' ni{~ docenia trj al't'ii. o\. z\\-!azw z mlCsqcem pog,..;u:e y-Na e 50, w s;: au {orego we-
przecież drogą korespondencyj- nia Przyjaźni Polsko - Radz '8ckiej szli jalw przewodniczący ob. Re
l1ą, nie odrywając się od pracy odbylo s ~ zcbl'an'e Zarządu Od- gowski, członkowi,e ob. ob.: Puzb, 
7.awo'r l{)\yei. Il1QtŻ, llO , zc1oIJ .d gnm' ('(z'alu TPPR w A1eks<il1dro\'vie. N:~ Turek, For:asz, Paterl<o. Walczak, 
t(}",~lle w"k-.:zt·ał(·plIle z z:1 1,1'f><';1\ z2braniu był obecny również Kasprzak, r'lLernjkowa, Kaczanow
-;zl\Oh- śl'e,dnipi. I\y uko i)('Zf'lIil1 pl'zedsta',,'Jic'el W0.i~wódzk ego Za ,,~:d, Kubś, Czajkowski, Czechow
Jnll'lm i zdaniu rg'zam iml Ul';/'- rządu TPPR ob. Strzelecki, który ski i Roźnbkowski. 
lJ,iowie oil'zymujEl ';~jnd ed\\'a 'vyglosił reEerat o znaczeniu Przy Wybrany Kom:tet Obywatelski 
do.in:aloś-ei rÓWllO'ZlHl ,Cznc ZE' jaźni Polsko-Radzieckiej. Po refe- przystf!p'ł do pracy. 

M.L. ';\\iaLlecŁ\\"ami' śrcill1it:l1 c-z'l((jl rac~e zostal wybrany Kom:t(;t 0-
palls t \'·0 \,r,\' ch. tCiAGliUQJ!&I-*#łit#,ItH ·i9i!ł6# i&JE!li!ii!łl4Ii&iM • M 

Tr:-nnin zapl:'>ów do. kOl'eSpOD
dellf'.vinei szkolr śl'edniej 7.o'~tał 
\\' ])jeżacym I'oku .... ::.:zkolny·m Pl'ze 
(UUŻOIIY do 2;:; 11T7.e~11ia. Pl'zJ'po
miwuny. że wm'unkami przyje· 
cia. s~: zlożr)Hje ]Jodania, życio
i'~-.SU . {l<.;lalniego śW1<lllecL\1 a 
s%koILleg'o i ~yiaL1er.lwa, 1I1'0-rlze
Ilia oraz \\,\'])elilienie ankiety. 
P01.lania "ldada~ llD.!eźy do Ośro
dka Dydaktycznego w Radomsku 
któr)' mi 'eś(' j ,.,i<? 1l'l'ZY ul. Stas~i-I 
C8. nt' 1 lu)') do ~al'zf).du Po,wla
t()~ ego . 8];;. 

Sieradz 

CENNIK OGŁOSZEN 
W DZIENNm:U "GLOS RADOMSZCZANSKI" 

Za jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymiarowych przy
jęto l mm przez szerokość l łamu (szpalty). W tekście i za teks
tem - 6 łamów po 45 mm. 

Wiell,ość ogłoszeń 

od l do 100 mm 
od 101 do 200 mm 

od 201 do 300 mm 
powyżej 300 mm 

Za teI.stem 

70 zł 

110 zł 
160 z1 
200 zł 

Nelu'ologi 

70 zł 

110 zł 
160 zł 
200 zł 

Drobne 

30 zł 
-zł 

-zł 

-zł 

300 kUl-SÓW dla analfabetów 
zostanie otwartych w bieżqcym roku szkolnym 

W powiecie sieradzkim finarillo
\\lanie ' akcji zwalczania ana'fabe
tyzmu zadeklarowały Zwi~zki Za
wodowe i Związek Gminnych Sp.)ł 
dzielni Samoponiocy ChJ0']13ki:!j. 
Związek Nauczycielstwa Pols~;p
go zobovlią7.al się dostarczyć l.'1-
chowych sil loauczyciclskich ci ') 
prow~dzenia kursów. 

W Zdullskiej Woli zorganizo'v,l 
no dotychczas 9 kursów dla ~n 'j
fabetó,~r. W innych okręgach :10-

wia tu sieraelzldego lmrsy hlhi'2 
CZ~!lme I)"Iy w J8~ ~!min~el; i 3 r.t:a 
>'tach. Z gmin \VVl'óżnila się gltli

Celem zapobieŻenia analfnbetyzllJ') 'Istwa. Nauczanie odbędzie się w 
",fi wtórnemu zorganizowane 2,0- dwóch etapach, przy czym w'pierw 
staną siJecjalne kurs~ czytelni- szym etapie projeJ ·tuje się otwl:'r 
ctwa ula absolwentów kursów, cie 180 k')!'sów; m drugim - 120 

W powiecie sieracb:kim ilość ·lnn'sów. . 
analfabetów "tanowi blisko. !),o Znaczenie walki z analfabetyz
procent ogółu ludności. Je::\t '-O mem jest w powiecie sieradzkim 
procent wysol;;i. Dlatcg'l tcż wJl- nalc%ycie docenione, W akcji zwal 
ka z analfabetyzmem na tym t;:IC I cznnk aaalfabetyzmu powiat sie. 
nie wymaga k:)t1centr['.cji i kon1;,', mdzki współzawodniczy z pow'la-
lidacji wys;lków c3lego społeczer. tem wieluńskim. S. K: 

KTOn~/fi1 kulturalna ZSRR 
na ,CbarłUP, ia Mała. która ;;ll'JĆ A1:ndct'1ia )Ja'li, IY ZSH~ !lM;:1.!U Iw~żnY I"kład do nauki radziecki(d. 
jest gmjo~ 113.imniejszq ZOl'g;J~li- sieć filii i stać'ji nQuL"'.'·yel! na ten:- W Jalacn J947--.-194~ przygotowały 
iowala już IV roku gzkoln,l-"m nie cale~o z\\ :'17.1;\1 Radz:cckiego. IV 011(; 60 prac, ktol"e znalazły zastoso-
19.18-'~9 ol kUl'SY nauczani:::.. 0_."'5 l- ' "lanie W przemyśle rolnictwie 

. b' l l l l " loku bicź·lcym powst:wie nowa filia ZSRR. W ch),gu jednego tylko roku 
l1!e \\' 11 leg yn\ ro {li sz ~o l1j'1.l1 Aknc.lcmii l\'I1Uk w ll'klll'ku , w której ubiegłego o[:ub:il<owały one 600 prac 
czynuycL hyło GO kursów z liczb:) b 1 . t I" 11altl'o\"~,ch. 
1 8 ' t'zynne <:r ą. IJlsytuty geo og1l, cner- '" 

.10 sluchaczy !- l' l ... b' I .. B d' t 
~W d' 1 :d' '1, • g~vV ,I, C Wl1lll I 10 ogu. ę zle o IUI..!. •• !!UIJ ••••• J!! •••• "" ••• 

, lllll paz ZI8I·iU",n.· \V mld;,- I 7 z· kolei filia obok btniejąr'Y"h już 
tach, a od 1 listopada na \Vsi,~;:>h 7.8('!lOdnio-s~·bcry.igkiej, kazaJ1,;kiej, 
rozpoczną się 5-miesięC'zne kUt'~y kir"';skiej tadżyckiej turkmeńskiej 
dla analfabetów. które przewidu,i~ i ll7.~hki~:i. I .. 

12 g'odzin lekcv'invch tvgoclr,iowo. Filie i stacje Akademii WllO~%ą po, 

Złóż ofiarę 
na Odbudowę Warszawy 



Str. f'i 
----~----------------------------------------------------------~-----------------------

·ltmKl UMY.slOW(~ 
Redaktor Herc~n? 

- Sekretariat Redukcji "Głosu" !-I sprytu - to obywatel powinien uzy-
oznajmid przez telEJon nasza sekre- stać n"gwdę. , 
tarka. _ Nie bardzo bo się nie udało, 

- Chciałem dowiedzieć się, gdzie ' , 
pracuj;;! redaktor Hercen? Rozmo\;'!';, zakonczył obustronny 

- T"klecro redaktora w Łodzi nie wybuch sIDlechu. 
lna, może l~ tóryś z młodych aPlikan-1 Podobnych rozmówek było sporo, 
tów c1zicn,ikarskich? ' Dziś, gdy nagrody zostały już rozda

- Nie, to ju?: jest starszy pan, któ- I ne, 'Narto omówić wyniki naszego 
ry w XIX wieku wydawał już jakieś pierwszegc.. konkursu, tym bardziej, 
pi!'"mo. że otrzymaliśmy w zwiqzku z tym 

- Aha - teraz zrozumiałam - wiele rel'dEczllych lislów, Za li5ty te 

Co nam przyn-Iosą n!edzielne hora o m~s~rllostwf Tu liga 
KI2Su Pańs~wowe:.? :::::::::: pięściarska! 

.1111111111111""11111111111111111"1111111111111111111"1111111111111"11111111111111II I llllln II I 11111 1111 J1 

te chodzi o na,z konkurs rozrywko- Zć1cnemu bractwu mEośników logo-
wy, prawda? ~Jryfów d,i ~kujemy i prze1'lrasz1lmy, 

- l\'1lJic j wic;cej tak, że ze w7.glęc1u r:a Jlawał pracy redak-
- W sol'otnim numerze będzie po- r.yjnej i s7czupłość naszych łamów 

dane rozwiązanie. A swoją drogą, "ie jesteśmy w stal2ie odpmviedzkć 
gdyby te tył 1conkurs na wykazanie knżdemu oddziclnie, 11 stosujemy "od 

powi·eclzin.lność zbiorOWe>;' .. 

'ŁKS Włókniarza czeka ciężki mecz w Krakowie 
'''' n;dchodzącą niedzielę odbę

(!,~ się w :>chcc następujll,cc s:;Jot
kania o mistrzostwo pierwszej ligi 
pilkur,'ikie;: 

\V li'.lill,owie: Cracovia - ŁKS 

'''!łuklliarz, 

nadziei i z góry rezygnować z wygra na :Jlrzymcć cięUów 

nej. Crecovia obecnie zajmu ie tr'lC- Fe·lenii? 
od stołecznej 

cią lokdt<~ w tabeli, po,;iadając iden
tyczny slC'slU1ek punktów .co i Polo
r.ia stnłeczna, posiada jednak ~orszy 
,tosunek bramek. Uzyskanie więc 

choćby wyniku remisowego przez ło-

G6rrik zmierzy się z Ruchem, Tu, 
la; b<;d.zie trudniej wytypować zwy
r..tr:zcG mec.?u, jednak więcej szans 
na ZWyCil;slwo dajemy drużynie Gór 
J111<:a. 

~
i Awi<:c 

I 1 Z rc:rlością wi tamy tak wielkie 
. zainteleSOWi".Jli~ naszym konkur

. ~em, wyriJżagce Się miqdzy innymi 
~~.Ml!"I!I!!!!~- , I~adsylanjem projektów now"ch za-

I (lań. 'Dolyt'hczas n,tdeslane róż,ne 10-
gogryfv, szarady, kwaclrr:.ty meg1cz

I ne, rebusy i łamigłówki wydają się 
r nam 'Zbyt trudne. Prosimy więc, abv 

w V/ul'szawie: Legia - 'Visla 
Gl'. ilnha, 

w PO?,11ilniu: 'Varla - Polouia 
(Bytom). 

w Chorzowie: AKS - Polonia 
('~arszawa), 

dzian na gorącym gruncie krakow- \Vrcszcie Lechia spotka się z Ko
skim bGd'li(> dla ŁKS \Vlókni:ii.rza silk Ipju.I7Jmi z Poznania. Chcąc wydo
Co')sem, stać siG z ostatniego miejsca, Lechia 

Legia podejmuje Wisłę. Ciężka to \ br:d7.ie musiała koniecznie pokonać PA;\i;STWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZA 

Łódź, uL Jaracza 27 
na Sląs3m: Górnik (dawniej 

Szombierld) - Ruch, 
będzie przeprawa dla krakowian, gdyż Z7X. 
Leoia jest zagrcżona spadkięm z ligi ~ F'~""!'E:'Il""~"!!'i1'~., "'>i!<!!'. __ !IIII!I.lI!i!iIiI!iQriiIlllll!l~JiEtJ&!Em;m;_!lZII!'!I'1!!&tQ!liSOl 

.., . , " t 

Dz~ś o gO?Z, 19,15 dramat ,JUI:U: ! ońdsyr;::[E; 7,ar]ll11ia byly bardziej dl~ 
sza SłowackJego p, t. "Mana stua.t ,p1zeciętne(10 czytelnika dost(~pne. Za 
w no\';ej inscen:zacji Iwo Galla, z dania, które v,' ykorzystamy, będą 
11ustracją muzyczną W illdem~:a premiowar,e. 
Maciszevvskiego, 

Z chwilą rozpoczęcia. przedstawie
nia nikt na sal~ wpuszczony nie bQ
dzie. 

a więc postawi wszystko na jedną t-
kc>rtę, aby mecz wygrać. Z drugiej ~ 

p dals;'ym, w pełni tego słowa zaś strony Wiśle depczą po piętach I rr znaczeniu występie ŁKS \Vłó1,c Cracovia i Polonia W-wa, musi wi<;;c 
2 W nadesłanych rozwiązaniach lo niClrza na meczu z Górnikiem, plZy- una mieć dwa dalsze punkty, aby od

gorlP{fu nr 1 l1iljbardziej rzuca

w Gdallsku: Lechia - ZZK (Po
znań) , 

jącym się .w oezy błędem był ' "zga-' chodzi teraz kolej na spotkanie z sunąć się od swych rywalek, 
dywany" styl rozwiązań. Ot, dopaso- CI aco"n". l'rzec.iwnik to jest groźnv Warta - Polonia (Bytom). Ta ostat 

'IEATR LALEK "PI:-l'OKIO" TPD wywano słowa do podanych liter, dla lodzialL. jednak 'nie trzeba traciĆ rlia "złapała" drugi oddceh - i bij.e, 
N~twrot 27, tel. 135-74 Ti'J,k powstawały przeraźliwe dziwo-

. d . łk' Uo jej podchodzi. Zobaczymy, czy Codzicnnie prócz pODle Zla -ow lągi, jak nazwa pisma Hercena "De-
godz. 9.30, w niedziele i święta go- wan" lub "Dywan", zamiast narod- Wi~ksze wyilrane ~ 7 lotem uda się też Polonii zmusić Wartę w 
dzina 12-ta "vVilk, koza i koźlęta". r,jcy, pisano narodowcy itp, 6 roznaniu do kapitulacji. 

TEATR LALEK "ARLEKIN" - W zwiCt.zku z narodnikami niektó- I szy dz'eń ciągnienia I.el kosy AKS z hlonią stołeczną stoi, zda-
Łódź, Piotrkowska 152 rzy czytelnicy mieli wątpliwości, któ Wygrana po 200.000 zł padła na je się, na straconej pozycji. Dostało ri. 

.. Kolo~owe piosenki". kurs" -: łatwo rozprasza. Czytamy Wygrane po 100.000 zł padły na 
Od czwartku :l2.9 teatr przez kil- lam na stronie 15-ej wydania war- Nr .Nr 17570 25508 34935 39444 44158 

Po U\,'z;::-l~dDicll:t1 thtatnick Tl"yn!-
kGw pię~cirtr~k'ch tabelki ligrJ\,e przed 
ila"iaj!). ~;ętla~(ępu.iąrQ: 

Liga I. 
Kolejarz GllaJ],k 
G,,'ardia. W,,,a 
(hyal'dj~ Uda.ń~k 
Z,,·i~zk(lrr' Cp (Byrlg \ 
Ba t u)'y' ~ t al 

I'.:wiazkow:ee (L<illź) 
Lig~ II. 
ŁKR 1Ylókninrz 
Pa,h.l;\,ng FitaJ 
O"niwo ("'-roelaw) 
Role,jarz ( .eOZJlm'l) 
\Vartl\ (Pc, znań) 
Cracovia 

2 12:4 
2 9:7 

1 () 
] D 
O O 

2 4 
2 3 
2 ~ 

2 !) 

2 l 
2 G 

lfl: J3 
4:12 
4: \2 
0:0 

~i:5 
~:!:10 

2\:11 
]~:20 

}1 :21 
3:29. 

19, 20 i 21 b. nl. o godz, 17-ej re przecie .': "Historia WKP(b) hótki ~r 59057. SiGŁKOdsbywtOłmóiaknn' ,dalarczzegwo yngieramłOŻ-1 
ka dni bedzie nieczynny ze względu s7awskiego, 1949: "",rewolucyjna 45325 4~898 57247 69495, 
n

a przy' gotowania do premiery młodzież inteligencka, przebrana- w 1IIIIIIIIIIIii'lllllłil~liiil~ d .. hl ł Wygrane po 40.000 zł padły na 
,;Wesołej l\Iaskarady". o zrez c ops;ką, ruszy a na wieś - Nr Nr 22(,,98 28194 44634 48730 59578 ale z trudem 

TEATR "O
"''''' ,do ludu" ("w narod"), jak to się ('0<193 61417 74843 76"'60 99580 99900 ' 
Q.'>. wówczas mówiło. Stąd też powstała '",' v • Wczoraj, wobec 6 tysięcy widzów r 

Traugutta Nr 1 d' " Wygrane po 16.000 zł padły na na boisku ŁKS Włókniarza ojby~ 
('otlzi~nnie o godz, 19.30 w niedzie- nazwa "naro mcy . Nr N c 2J 230 1557 5326 8471 17817 się mecz pilkarsk: na odb\lriową sto- Gw~rdia (Gdańsk) po poraż~e warsz awskiej zl.ljrnuje dopiero 3 mir-jsce. 

le i święta o godz. 16 i 19.30 kome- 3 Wniosek więc z poprzedniego jest 13G58 19020 20749 23602 26661 29778 licy, pomiędzy Reprezentar.::ą Ło- Mt _iMa r _ w 

dia l11Uzyc3na .,Krawiec w z!1mku", taki - nie można stosować sy- ::inSi 37472 38997 39539 40795 42023, dzi, a ligowym zespołem ŁKS Włó- K t chór balet 

Jl 
stemu "zgaduj - zgadula", lecz trze I 42[:85 50781 57889 59369 61296 62062 kniarza. Spotkan:e zakończyło si~ oneer, 
bit odsznkiwać znaczenia słów we bD051 69715 70499 77150 77516 79983 trudno wywalczonym zwycIęstwem 

_ właściwych źródłach. Zdradzę Wam, 81228 832/[1 85480 87639 8872196890 ligowców 4:3 ~3:0). D.· roaram Akademl-'"' SpArł owel-
h:ochani Czytelnicy, tajemnicę, że naj Wygrane po 8.000 zl padły na W pierwszej polow;e zaznaczyła" & V 

' lepszym "brykiem" czyli "ścic19ą", Nr Nr 2896 7258 9596 9665 11351 się wyraźna przewaga ŁKS Wloknia 
ADRIA - "Świat się śmieje" jak się mówi po szkolnemu - do hi- 19753 1981'7 209Bl 22718 23981 244.41 rza, kt.ól-ego atak grał w nasLę;mją- Z 0\· az',' otmarcl·a przebudowane,' hal,· sDortowQI· na Wldzllw e I 

godz. 16, lS, 20 SlOlii ruchu robotniczego - jest Hi- 25120 25886 27737 28213 28706 31645 cym składzie (od lewej): Janl'r.zek, . I n I u u. 
film dozwolony dla młodz. od lat 10 sLoria WKP(b). W rzeczach nowszych 32729 38024 38041 3~943 41802 49575 Łącz, Baran, Koźmitiski, HI,geutlorf, Jakeśmy już donosili, Łódź czeka Główny Zrzeszenia Sportowego 

BAŁTYK - "Ali Baba i 40 r02;bój- można posługiwać się Kalendarzem 4Hfi38 4.9979 53841 53915 56167 57632 Po przerwie, z winy n;eprzy~oml'!f'go w sobotę uroczvste przekazanie do ,,\Vlókniarz" w hali na Widzewie w 
ników" - film w naturalnych ko- Robotniczym i Waszą codzienną ga- 57653 53:!99 59213 59839 [,0./19 61055 bramkarza Wc6kniarzy (który z<tstą- vżytku przebudo-wanej przez Włók- sobotę o godzinie 19-ei, składać si~ 
lorach zetą, 6:lG37 (41)45 M921 69462 69894 71896 pit Szczurzyńskiego) LgO',NCY utrac~- rciouy hall sportowej na Widzewie b~dzie z trzech cz~ści. Czę,ści oHcjal 

u 17'9 21 4 ó 'i'7.499 73379 76897 84:l81 85653 87132 li prowadz!,nie do 'przerwy 3:0 j nie l!IOCzvstość ta, którą mają zaszczy- nej, artyslycznej i sportowej. 
g? z. ,~, ł d' d 1 t 7 Jeden z czytelnik w z PZP13 Nr:; !:!),,69 890!)!; 92%5 94475 94612 99214 "'J'ele brakowało, aby spot·,k~l"e 7_a- de s:.v ą obecnością przedstawiciele fIlnl dozwolony dla ID o Z. o ,a . zapvtuie cz" można rozwiazy- ", _. ~ Na' część artystyczną złożą się: 

BA.JKA - ,~Kurhan Małachowskl" w"ć zadi1l~a' wspÓlnie, na przykład Wygrane po 4.000:d padly na kończyTo się ich pora7..ką, Dopler.> w C;UI{F z dyr. Motyką na czele, zapo- j:opis orkiestry dętej PZPB Nr l, re-
g-:>QZ. 18, 20 w świetlicy? Alęż oczywiście. Można Nr Nr f:.",4 989 1834 2852 977 316!J ostatnich 10 m;nutach zdołali ');:ta- wi/lda się niezw) kle atrakcyjnie. cytacje zawodników i występ chóru 
film dozwolony dla młodz. od lat ,1~ lo nawet urozmaicić, na pn,ykład: 11:l9 4187 495 85\ 5348 6641 7211 504 tecznie przechylić szalę ZWYClę,nva Program Akademii Sportowej, któ- rewelersów PlPB Odzież .!Kraków}, 

G T""II \. P AktualnoScl 1;136 952 9121 746 10521 896 11491 na swoJ'ą korzys'c', nl, z tej' okazJ'i organizuj· e Zarząd oT.az w"stęp baletu PZPB Nr 2. D-l:" l -" -l'ogra, Dl « ~ru~ miłośników rozrywek losuje r 
. Z h Nr 40 : 2J 18 134 572 836 1:1212 15079 3:{8 B . l" . D' l f.' " T.OZB ,K.rajowych 1 agr:{lllCznyc ,między sobą pytania logogryfu, i klo SnS 16156' 4.88 945 174116 183ł5 384 ramkami w.czoraj POdW~_:ll Slę: Zl,a O lefa.nu L J . 

godz~ 11, 12, 13, 16, 17, 18, 1.3, na pytanie ,vy]oso'wane nie umie u- 797 19300 564 (.69 20183 68R 21:1'11 Łącz 2, Hogendorf j Baran. Dla re- . -
20, 21 dzieli6 tek wyczerpującej odpowie- (.('lei P.82 L2200 370 23064 380 513 597 prezehtacji bramki zdobyl:: Szy- Komunikat 

HEL (dla mJodzieży): - "Postrac!l , d2.i, aby nikt z obecnych nie mógl dzisz, Smólik. Kozlowski. 
l 16 18 ?O ' '24134 535 642 25331 726 26213 , 358 Sędziował poprawnie HTaiczak. K ł I tru'rto"'o' W mórz" - gOf Z. , ,~ jej już uzupelnic - ' daje fant. Po (;04 93:'; 27310 t.l1 809 28174 459 663 vv O a os . b. .. . 

POLONIA - "H alTY Smith odkrywa szczęśliwym rozwh1zaniu logogryfu :':!l100 276 5322 ::;0348 888 31860 32127 Zawiadamia się 1'I'szy5tk:~h trelle-
Amerykę" w poiskiej wersji ci, którzy za s\ve "nieuctwo" musieli 2:W 512 .'p5 33327 669 934 34357 Paichlowa mistrzynia łodZi rów. imln,litol'<lw i przodownil;{lw 
godz. 17, 19, 21 ,dcć fanty, muszą je wykupić śpiewa- 35125 37Q36 3H599 646 39943 952 l-'ok~u, że zebraJlie odbędzie się \Y dn, 
film dozwolony dla młodz. ~d .lat 12 Jąc piosenkę, wyglaszając wiersz itp, 4\,::;73 41316 4245 l 43066 104 547 W tenisie :!2. n, 1!l.W r. o godz, 19 w lok,du 

PRz~m:,:JOśNIE - "Ant?TIl l An- 5 z pewnych firm (z jakich'-przez 44708 453:2,7 46792 47717 483j1 703 Indywidualne mlstrzostwa Łodzi ŁOZI3, Olleeność wszystkich cbowi;lz' 
t?nma - g~dz. 16, 18, 20 wrodzoną dyskrecję _ nie po- 1"n 49262 2"85 750 50635 792 51046 w tenisie zdo1:)yła Helena p<l.jeilbwa I kowa. 
fllm dozwol. dla młodz. od lat 14 wiemy) I'adeslano rozwiązania, pisa- 796 52365 5330\ 54104 151 574' 970 (ŁKS Włókniarz) bijąc Zdp.cyu0wa- Sekretarz Koła 

ROBOrI-JIK - "Cyrk" ne na tym sc'.mym papierze i w ta- nie Zawadzką ~Ogniwo) 6:0; 6:1 Z. CCgJ.elskJ 
, godz. 16.30, 18.30, 20.30 1 kich samych kopertach. Podejrzewa- U' . h' . , ________________ ~ __ _ 

film dozwol. dla młodz. od lat ,-4 my, że członkowie tego tajnego ki u- sm,Iec n 'I SIę nia'. 16,20 (Ł) "Sprawy naszego mia-
ROMA - "Dzieci i jednego podwor- bu 10goglyfov.rego 'rozwiązywali za- ~~ sta". 16,25 (Ł) Ludowe melodie lar,ecz 

ka" - godz, 18, 20 c!~. nie nie w świetlicy, lecz w godzi- , a , ne. 16.45 (Ł) "Co słychać w s.:Kolnej 
iiim dozwolony dla młodz. od lat 7 uach pracy, używając w dodatku do ~ ", ~ ~ gromadzie. 17.00 I DZIENNlIC PO-

REKOlm - "Delegat floty" t\~qo celu państwowych materiałów _', - - POŁUDNIOWY. 17.15 "Muzyka ra-
,dla mlodz. godz. 16 piśmiennych. Zeby mi to było po raz dziecka. 17.50 Poradnik ięzyk'lwy, 
"Słońce wschodzi" ostatni! De;> ładnych historii byśmy 10,55 Audycja szkolna. 11.15 In for- 18,05 "Dla każdego coś miłego", 1900 
godz. 18, 20 dC'szli. W soboty byłyby .w urzęcl~ch macje. 11.20 Muzyka. 11.57 Sygnał II DZIENNIK POPOŁUDNIO'NY. 

film dozwol. dla młodz, od lat 14 okIenka zamkmęte, gdy z urzędmcy . czasu. 12,04 WIADOM. POŁUDN. 19.15 Koncert. 20,00 tlDelert l. Wu-
STYLOWY - "As wywiadu" rtlzwiązują logogryfy, nie bacząc, ,żt> ' 12.20 Audycja dla wsi. 12,50 ':L) Ch\\'; zetu" - opowiadanie, 20,20 Koncert 

dla miodzieży godz. 16 ": n~rasta,Jących kol,ejkach intere51l~- la muzyk: z płyt. 12.55 "Mebdie Orleestry Dętej Straży Miejsldej 
"Za wami l1ójdą inni" CI me chca. skracac ,czasu czekama ludowe". 15.20. Skrzynka PCK. lR,30 pod dyr. RudQlfa Urbaneca, Transmi 
"'odz. 18, 20 r(lzwrązywamem zadano . Muzyka obiadowa, 14,00 Kronika CZe sja z PRAGI CZESKIEJ. 21.00 DZIEN 

Na część sportową złożą się: po
kt),zowe walki bokserskie, zapaśnicze, 
orc:z pokaz gimnastyki na' przyrzą
(iach. 

Jak widzimy więc, w sobotę będzie 
my mieli na co popatrzeć! --..-..-;- ~-'~._----"'i 

ł G Ł O S 
Or~an łJódzldej<O Komitetu I Wole
wódzldego Komitelu Polskie,' Zjedno-

I 
czonej Partii Rob0tniczej 

R e rl a r: u j e: ' 
KOLEGIUM REOAlWYJNE. 

Wyd"w('a RSW "Prasa«, 
Atlr. Red,: J:.óM:, piotrkowska SS, 111 p, 
Druk.: Zal,l. Graficzne RSW •• Prasa" 

Łódź, uj. Zwirkl 17, tel. 206-42. 
Telefony: 

J;,edaktor naczelny , 
Zastępca rPod, naczelnego 
Sekretarz odpowiedzialny 
Dział partyjny 

lTewn. 
Dzia! korespondentów robot. 

216-H 
~18-23 
219-05 
254-2J 
10 

niczycIJ i chłopsltich oraz re
' daklorów gazetek ściennYCh 219-4~ 

Dzia! mutacji 223-29 
Dzjał miejski i sporto~ 254-21 

Dzia! ekonomiczny 
Dział fabryczny 
Dziat rolny 

Wewn. 8 i II 
223-29 
216-19 
254-21 '" l? choslowacJ'i. 14,15 Muzyka h:s~pań- NIK WIECZORNY, 21.40. Mmyka film dozwolony dla mlodz. od lat - No, kończyć trzeba, kochani bracia 

dt " l f' b ' k b ska. 14,50 (Ł) Komunikaty. 14:53 ~Ł) klasyczna. 22.00 (Ł) "Tydzień Czeeho RedakCja nocna 
śVi'IT - , My z Kl'onszta u w Og0~TTy le, o r ta za ieramy za Kwadrans muzyki tanecznaj. 15,10 słowack:ego Filmu", 2~,13 :Ł) u!Y'ów, K o I p o T t a ż. 

godz. 18; 2'0 dużo mipjsca 11a zacnych, lecz wą- (Ł) "Jedziemy na wczasy". 15,15 ~Ł) progr. lok. na jutro, 22,15 .Re;estr Łódź. Plotrko\V31ca 70, tel. 222-22 

WeWD. 9 
172-31 

film dozwolony <lia miodz. od l,at 14 skich łamach "Głosu". Szczęśliwie Aktualno~cl' łódzkl·e. 1~.25 Pro~ram panI' Delare:o" _ słuchowisiw. 23,00 Admini~tracja , 260-42 
. dk ." d l d' • v - V ~,~ I ,Dział ogłoszel'l: Łódź, Piotrkowska 53 TĘCZA - "Ha,rry Smith ~. ryw... roZWląZUJCl:- 1) ,sze

l 
za ama, a nagro- dnia. 15.30 "Śpiewajmy PiOSer1k:'.'.\ OSTATNIE WIADOMOŚCI. 23,50 . tel. 111-50 i 114-75 

Ameryk<t w polskiej w,:rsJl dl' Was me mmą, ,15,50 Skrzynka ogólna, 16,0,) .D'óe- Program na jutro, 24,00 Zak,;ńc7E:nie ..... --------------__ • 
godz. 16.30, 18,30, 20.30 Wasz Redaktor Rozrywkowy Bez słów... ci". 16.15 Ostatn: numer Odrodze- audycji i H y m n. !)-03172 film dozwolony dla młodz. od lat 12 ____ * _________ ... _____ .... _____ = _ _ ________ ----__ ... __________ _ 

TATRY - "Skarb" 
godz. 1.l), J8, 20 "". Ażoiew 
film dozwolony dla mlodz. od lat 12 266 

WISŁA - "Diabelska Grań" 
godz. 17, 19, 21 
film dozwol. dla mlodz. od lat 7 

WŁóKNIARZ - "śpiewak nieznany" 
g·ouz. 1G.30, 18,:;0, 20.30 
film dozwol. dla młodz. od 

WOLNOść - "Diabelska Grań" 
godz. 16, 18, 20 
film dozwolony ola mlodz. od lat 7 

ZACHĘTA - "Młoda ,Gwardia" 
II-ga seria 
godz. 1(i.~30, 18.30, 20.30 
film dozwol. dla młodz, od lat 14 

MUZA - Kino nict'?;ynne z powodU 
rtllllOntu. 

Daleko od Moskwy 
Ladzie ogarnięci gorączką pracy nie spostrzegli tego, 

Aleksy u"łyszał terkot motoru, kiedy był już bbko. 
Inżynier drgnął i pObiegł I?-a spotkanie, krzycząc z roz
IJ,Ostartymi rękoma. 

- W tyli natychmiast 'v tył! Lód się zaŁamie! W 
tył! Wszystko zmarnujesz, nikczemny! 

Jak gdyby przytłoczony s i łą owego krzyku, lód 
z p'!ośnym trzaskiem załamał się i ogromny traktor, hu
ci~c i chwytają. gąsienicami za brzegi szklistej tafli, 
ru~ąt VI głąb, Aleksy osł':lp' ał, lecz natychmiast rzucił 

Muzea miejskie się na mi,ejsce katastrofy. Na klęczkach podpełzł do 
Muzeum Etnograficzne - Plac Wolno- czerniejącej przerębli. Na krzyk Aleksego ze wS,zyst-

ści 14 (iel. 156-16) ,kich stron nadbiegli ludzie, Ale Silin n ,e ukazał Się .. na 
:Muzeum Prehistoryczne - Plac Wol powierzchni, kłębiącej ,, : ę w pr7.erębli ~Jody - wi~o-

ności 14 (tel. 1;)9-13) cznie wir od razu wciągnął go pod lod. Robotmcy 
Muzeum Sztuki - Wi ęckowskiego 36 wstrząśnięci katastrofą, długo nie mogli odejść ód miej-

!lei. 182-73) . sca, które stajo się mogilą ich towarz?,~za: wszystk~€ 
Muzeum Przyrodnicze - Park Sldn- 0. róby wycia_gnięcia, chociażby zwłok Slhna, okazały Się 

kiewicza !tel. 262-62) • 
Os'l'ode" Propagandy 5ltuki Park: bezskuteczne. 

" I W tvm momencie nowrócił "lównv inżynier: rlmJie-, Si'enkiew:c::o (leI. 110·[Q, 

ro przed chwil'ą uspokajał Batmanowa zapewniając go, 
że wszystko jest w porządku. Jerzy Dawidowicz na wi
dok porzuconego rurociągu i tłumu ludzi o,bok przerę
bli, nie rozumiejąc dobrze co zaszło, rzucił się na Kow-
,,'zowa. 

- Jak śmiałeś dopuścić do tego, smarkaczu! Nie 
zdążyłem stąd odejść, a już zacząłeś się rządzić! Odpo
wiadasz teraz za śmierć człowieka! SiEn zginął, czy 
rozumiesz to!? Silin! Fo co więc wypuściłeś traktor lU 
lód? Po co? 

Aleksy nawet nie obruszył się na to niesłuszne os
karżenie. Odpowiedział tylko z goryczą: 

- Z radością wezmę winę na siebie, jeżeli to przy
wróci nam SHina. 
Kows~ow przypomniał sobie, że robota nie czeka: 

trzeha było dogonić stracony czas. Zawołał ludzi i po
bIegł do rurociągu. Karpow z wyrzutem .spojrzał na Be-

,ridzego: . ' 
~ Powiniene'ś go przeprosić. ObraZIłeś go W takiej 

chwili. Za co? On nie jest winien, a jeśli chcesz wie
dzieć to i Silin nie ponosił winy. Wszyscy rwą się na
przód i dl atego nie żałują życia ... 

Za pomocą lewarów. stalowych lin i trzech ciężaró
wek opuściU wreszcie do cieśniny ostat~ią partię dru
giej linii. rurociągu. :Ale radość .zakollCZel1la pracy, prze
słoniła śmierć towarzysza. Bendze 'Z.mp'C'7,onvm 1 .s:mut-

nym robotnikom kazał udać się na spoczynek. Aleksy, 
który nie spał już trzy doby, poszedł ze wszystkimi. 
Straszny obraz wciąż stał mu przed oczyma: traktor 
Silina zapada się w otchłań. Beridze dogonił Alekse
go, zatrzymał i nie wstydząc się świadków, mocno uści
ska!: 

Wybacz mi, 
obraziłem cię. 

Alosza. Byłem zdenerwowany, więc 

- To nie ma znaczenia, Jerzy - odpowiedział znużo
nym głosem Aleksy, Możemy się milion razy pokłócić 
i przepros:ć. Ale dobrego człowieka straciliśmy i nic go 
JUŻ nic może powrócić do życia. 

* * 
Na początku maja nagle zaczął padać dużymi płata

mi śni eg. Potem spadt czysty, drobny, pierwszy wio
senny deszczyk. W ciągu jednej nocy ciepła ziemia po
kryła się delikatnym puchem trawy, jak gdyby zapło
nęła zielonym światłem. 

Beridze zakazał na cieśninie wszelkiego ruchu. Kow
szow miał polecone, kierowanie wszystkimi pracami na 

Tajsinie od stron.Y cypla Gibielnego, zaś sam główny 

inżynier udał sir:; w asyście Karpowa na pomoc Ro· 
gOWO.l; 

ID. C. n,), 

, 




